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(Wiadomości dzienników wiedeńtkich o kandy- 

■a asrizałka krajowego w Galicji. — 
Jakiego krajowi Łraeba marasałka ? — Wiiiol o dy­
misji Gladstona i Biamarka. —■ Frykeje na dworse 
berlińskim. — Posądzania centraliatyeane i uwagi 
Ala pewnyok aranierAw. — Z budietowej komisji 
delegacji praedUtawakieJ; miniiter wojny i eentra- 
liśol laby pan6w pnseelw oentrallatom Iiby posłów.)

Ze Lwowa i Krakowa codziennie prawie 
rouuite nowiny telegrafują korespondenci do 
pim  wiedeńskich, w których nowinach prawie 
nigdy słowa prawdy niema. Diienniki tutejsze 
nie zadają sobie nawet trądu prostowania tych 
wiadome ód, po największej caąód prsei samych 
korespondentów wymyślonych. Ter&i w skutek 
wieści, id marszałek bajowy, Lndwik hr. Wo- 

ma być mianowany gubernatorem Hnku 
dla krajów koronnych, d  korespondenci codsien- 
nie nowe kombinacje tworzą, kto będzie miano­
wany marszałkiem. Najpierw wysunęli ks. Ada­
ma Sapiehę, nie wiedząc o tern, de ks. S. nie 
jest posłem sejmowym, więc i marszałkiem mia- 
lowany być nie mode. Wczoraj donieśli, de 
tn lek jest kandydatów: dr. Grocholski, hr. Sie- 
mieński i ks. Jerzy Czartoryski i de największe 
szanse ma hr. Siemieński. Dzisiaj znowu tele­
grafują* id kandydatami są: Her \  hr. Wodzi- 
eki, br. Baum i Edward hr. Stadnicki, i de rząd 
zdecydować się niiał za tym ostatnim. Jutro 
aapewne wymyślą nową kombinację, bo kaddy 
tahgrtm przynosi im po kilka gnldenów hono-

A kiedy jui mowa o możliwej potrzebie 
i "sowaniL nowego marszałka krajowego, to 
zdaje się nam, id nie majątek kandydata, .ecz 
Kcblncści i nabyta umiejętność pracowania wy­
trwałego rozstrzygać przedewszystkiem co do 
kandydatury powinna. Najzdolniejszy, a zara­
zem i najpracowitszy będzie jedynie i zawsze 

ibrym marszałkiem, który gospodarstwo anto
aomii krajowej dobrze poprowadzić zdoła. Ty- 
tały i stanowisko magnacki* same nie nnie po-

jedeli kandydat niema przytem prawdzi­
wego talentu i nie nauczył się prac gać wy­
trwale. Stanowisko marszałka jest tego rodzą-

S że obsadzenie go flgnrantem przynosi wiel- 
zzkodę krajowi.

Dnie świąteczne, to dnie trwogi dla graczy
' st bowiemgiełdowych. Urzędowa giełda jest nowiem w o- 

we dnie zamknięta; za to tern większe* życiem 
4# tętno giełdy ilioznej. Gm, nieskrępowana 

■iesem, namiętna, szalona, toczy się wonezas 
Uawzięeie. Ale do gry trzeba pretekstu, senza- 
yjnej pogłoski, śmierci którego z monarchów 
Ki przynajmniej dymisji którego z ministrów. 
Więe też pretekst taki tworzą sobie gracze. I 
wykazami statystycznej modna udowodnić, de 
algdy w dnia powszednie nie rodzi się tyle po­
głosek, eo w dnie świąteczne w przedsionkach 
zamkniętego gmachu giełdy.

Przykładem tego służyć mogą wypadki dnia 
Megdajzzego. Zbiegły się dwa dni świąt, więc 
ted ind 1 końcowi pierwszego rozeszła się po- 
głoska o dymisji Gladstona, bndząe graczy do 
twydki. Nazajutrz rano Motdagwtwu podjęła 
Z lUzy tę pogłoskę, ubrała ją nieco, donosząc, 
u  Hartiagtoa obejmnje ater rządu, i dodała do 
Aioj drugą, de Biamark podał się do dymisji.

P A M IĘ T N IK I
Bogusławy z Dąbrowskich Mańkowskiej.

(Cłjjk dalsay.)

Po tom zdarzeniu W. kziąśę wszystkich o- 
tego ptiku kazał aresztować, odbierając

^ a d y ,  i internował ich w tym samym odwa- 
m ,  gdzie nłeszezęśliwy Sikaradowski życie

deb: 1. Wszyścy jego koledzy isto- 
WU» ile  wiedzieli, czego się mają spodziewać: 
•zy wypędzania z wojaka, czy wysłania na Sy­
bir. Oddalenie się z tego aresstn było nie- 
zmianie niebezpiecznym czynem; bo W. książę 
a lg i w każdej chwili tych panAw dc siebie 

albo do innego więmenia k»wó prztnwezwać, 
frowndm .

W eh wili, kiedyśmy ganili pani FtttUehowi 
tę teialość, wszea poważnej postaci stary ka-
s ^ l Ł ^ T O g nym ^ Meak:

Ta słowa były niespodzianym piornnem, i 
mk nnto do pmway podobne, de zameldowanie 
k> w pierwnej chwili zdawało nam się niczem 
snani, jak dsrtem pochodzącym od kogoś, który 
chciał w tak niebezpieasnem połodeaii przo- 
cśnnydi zażartować z odważnego więźnia. Krię- 
'•Ł Łowicka bowiem od kilku lat nie zdała 
U  poswolenii. oddawani* wizyt, nawet iwoim 

zpajomym przyjadą* i krewnym.

Zetknęły się tedy dwa przeciwstawne mptlsa 
giełdowe; dymisja fladston>» skłaniała ku zwyż­
ce, natomiast dymisja Bian ia  ku zniżce pchnę­
ła. I ostatnia wzięła gó ę. GiełCi tadecydoWała, 
że według jej finansowego kryterium mniej Eu­
ropa skorzysta na pozbyciu się Gladstona, niż 
straci na ustąpieniu z widowni Bismarka.

Na rad” jednak Europa nic ani traci ani 
korzysta. I Gl?,d ' ue j Bismark zostają na 
swych posterunkach,1 i długo jeszcze — przynaj­
mniej eo się tyczy Bismarka —t uszczęśliwiać 
będą świat swoją obecnością. Charakterystyczną

mentowauia dotyczącej go wieści, pozwolił prze­
nicować ją na wszystkie strony, wygłosić na 
cześć swoją panegiryki, zaintonować żale roL 
paczy. Natomiast Gladstone nakazał ajencji Rt 
tera roztelegrafować natychmiast na wszystkie 
strony świata, że on aiii myp-i ustępować. Bał 
się widocznie, aby nie zanadto wielka radość 
wiat ogarnął*.

Co się tyczy dymisji Bismarka, to dzisiej­
sza poczta berlińska przynosi nam kilka szosę- 
gółów, które świadczą, że nie wszystko było 
fiłszem r doniesienia Hbntagtrewe. Wprawdzie 
dn dymisji rzecz nie dojrzała, ele owe sławne 
„frykeje" swoim swyesajem miały miejsce Jak 
wiadomo, Bismark postanowił wykształcić kilku 
dyplomatów do zajęcia w razie jego śmierci 
spadku po nim. Chciał on, jako mistrz sztuki, 
stworzyć szkołę. I tę pedagogikę rozpoczął od 
kształcenia ks. Hohenlobego, ambasadora Nie­
miec w Paryża. .Kurs miał trwać sześć miesię­
cy. co składa świadectwo, że sztuka bismarkow- 
ska nie musi być mocno zawikłaną, skoro w tak 
krótkim czasie można ją sobie przyswoić. Wła­
śnie teras kończy się ten półroczny internat 
Hohenlohego w biurze kanclerskiem. Z kolei 
miał tedy wrócić do Berlina na naukę hr. H&ts- 
fild, teraźniejszy ambasador w Konstantynopo­
la. ł»woż o niego rozpoczęły się frykeje, albo­
wiem hr. Hatsfeld za to, de się rozwiódł z żo­
ną, nie jest w łaskach u frauncymern cesarzo­
wej. Bismark zwyciężył jednak, i hr. Hatsfeld 
wkrótce opuści swój posterunek w Stambule. Od 
takich tedy drobnostek jak humory pań franney- 
meru zaltży nieraz bieg spraw politycznych, 
knrsa na giełdach, pozycje mężów stanu... i da­
lej konsekwentnie idąc, może nawet losy naro­
dów. Bo czyż na los Niemiec nie wpłynęłoby 
to, gdyby Bismark pokonany został w tych 
frykejach z frauncymerem i podał się naprawdę 
do dymisji?

Lwowski Korespondent L/euttau Ztg. tele-
g. uje de „jak pogłoska ob egs, prokuratorja 
lwowska otrzymała poilecenie przedsiębrania e- 
nergicznych środków przeciw wzmagającym się 
wykroczeniom tonu i maniery dziennikarstwa 
pilskiego."

Tak jak jest, telegram ten imputuje rządo­
wi jako nakazującemu a proknratorji jako wy­
konawczyni czyny, wedłng ustaw przedlitaw- 
skich nielegalne. Ton i maniera nie podlegają 
orzekanin c. k. sądów, chyba tylko sądu opinii 
publicznej. Sądy, a zatem i prokaratorje mogą 
tylko tam wkraczać, gdsie istnieje jaka istota 
czynu, na który kodeks karny albo ustawa pra­
sowa nie pozwala, a nie istota tonn lab ma­
niery. Lecz o to zresztą spierać się nie będzie­
my; wszelako telegram ten ma inny cel naokn, 
a mianowicie rozgłosić, że dziennikarstwo lwow­
skie niesłychanych rzeczy się dopuszcza pod 
względem tonn i maniery. Sąd o tern pozosta­
wiamy opinii pnblicznej, tylko wytknąć musimy, 
de Qase'ę Narodową konfiskowano za podanie 
faktów z pobytn cesarza na Szląsku, a to fik- 
tów, potoczonych bez okrasy i dodatków 
wraz z komentarzami z korespondencyj i nawet 
wstępnych artykułów Poiitiki, który to dziennik 
eo do podróży cesarza po Szląsku jak i co do 
tamtejszej biurokracji i germanizacji w tern sa­
mem zupełnie jest położenia eo dzienniki lwow­
skie, a zatem i pragska prokuratorja w tern 
samem zupełnie położeniu co lwowsks. To raz— 
a dalej konfiskowano Qa*etę Narodową znowu 
zu fakta co do urządzanego pnez pewną sferę 
galicyjską obchodu na cześć cesarza Jó»fa H.— 
a te lakta są w całem znaczenia historyczne; 
te fakta co do stosunku Józefa II do zniesie­
niu i następnie eo do prsywróeenia poddaństwa, 
tudzież eo do narodowości są oparte na świa-

Wiadoma wszysJrim, de gdy kto chciał księżnę 
odwiedzić, musiał podawać petycje do jen. Ku- 
mty, a ton dopiero wysełał ją do Belwederu 
do W. księcia, który podług złego lab dobrego 
kumoru, decyzje zatwierdzał, i dzień i godzinę 
wyznaczał. Często się zdarzało, że na taką od­
powiedź czekano nie tylko dni, ale nawet całe 
tygodnie, a bardzo często z dziesięcin dam, 
które podawały swoje prośby, W. książę zale- 
dwo dwie albo trzy nznał za godne odwiedze­
nia księżnej.

Z powoda tych to trudności i obostrzenia, 
dawało nam się do prawdy niepodobną, żeby 

księżna Ltotnie była w od’ ie lny do moją) 
matki przyjechała! Chcąc kię przekonać oso­
biście, pobiegłam sama i wa^kiką szparką 
drzwi, należących dt w elkie deni, ujrzałam 
z niezułea zadziwieniem i postrachem znanego 
strzelcu księcia Konstantego! Dopiero wtenczas 
Zastała wielka konsternacja, ktArej dziś isto­
tnie nikt nie zrozumie, kto nie przeżył tych 
czarów w Warszawie i nie przeżył właśnie dnia 
tego niesłychanego teroryzmn.

To wszystko co dla zrozumienia tak ob- 
s irni opisuję, działo się prawie w mgnienia 
oka. Jak powróci wazy na salę, wyrzekłam; 
„Strzelec W. księcia!" matka „czemprędzęj po­
wiedziała kamerdynerowi: „Prosić 1" Wskaza- 
zaliśmy w największym pośpiechu pann Fjfili- 
ohowi ręką budusrek obok salonu, który jak­
kolwiek nie był oświeeony, miał drzwi otwarto 
i z niego, jak się niżej pekude, całą rozmowę 
księżnej słyszał. O ucieczce tylnem wyjściem 
nie było mowy, be innej komunikacji nfe był , 
Jak «Awny wchód idący prze* ton mm przed­

dt i«h historycznych, poa.q«h przez Jego
Ekse: encję br. Helf-jrta i prze Jego Eksc. br. 
Arnetba, dyrektora c. k. biblioteki nadwornej i 
prezydenta c. k. wiedeńskiego fl0warzysti»a m- 
uk, tudzież w zaleconej dla s'*tół austriackich 
historji Austrji Kronesa. ;

Tych uczonych przeci uikt.będfcy prz; 
zdrowych zmysłach, albo chci znając- ii® co­
kolwiek na historji, o nieprzriażń di .Uf *ji 
lub do iesarz Józefa U n» posądzi. Ja­
koż my nie dla prostego skanżala podnieśliśmy 
te fakta. Podnieśliśmy je jake'Polacy w obro­
nie własnej, w obronie hpnon p i jogo, w o- 
bronle Wewnętrznego miru Gali^l, albowiem ci, 
co ów obchód nrządzają* otwańie, drukiem w 
swoich dziennikach^ wypowieddeli, de obchód 
ton urządzają jdko ei rację przeciw Polakom, 
co nawet dc centralistycsnyci pisr -i doń­
skich roztelegrafowali. Kt tu ardziej nbliżi 
pamięci czi oka dynastji Habstegów — czy ci 
co pamięci jego używają do j& dania skan­
dalów publicznych, czy ci ci? 
wdę historyczną głoszą — ni 
chaj każdy człowiek, nezci^y i 
sobie odpowie! -r- Nie spiera: 
k. prokaratorją, bo r  to mi 
sądem, któremu e. k. prosor dl
ile odpieramy niecne doniesieni pism centra­
listycznych.

Aranżerom zaś owego obębfiu polecamy 
przeczytać telegram z B*ena d. bm. w osta­
tnim nnmerzi N j  P /asy: „L .-<iód na cześć 
cesarza Jów-U odbędzie- się w Bernie d. 30. li­
stopada. I przedzi go d. 28. l^psp^a ".roczy-

iślejuą pra 
pytanie nie- 

rj yawoity asm 
się tutaj z o. 

pole .przed

AtOŚĆ w Sławkowie u pomniki w tom miejscu, 
na którem cesarz Józef orał Pm ik będzie u- 
wieńczony, 4 dr. Promber będzie tam miał mo 
Wę festynową. Na festyn zaprwseni będą nie­
mieccy włościanie z okolie Bertia 1 weźmie a- 
dział wiele niemiecl1 id  stor irszeń berneń­
skich.*

Tego telegramu &r&. żerpwie wschodnio- 
galicyjscy nie posądzą jakoby >rze: Polaków 
był inspirowany. I coś z niego _ tuczyć się jno- 
“ ? Najpierw, że nawet nltracnfitraliści i ultra- 

terały r e  wyprawiają fagtjrsów józefińskich 
d. 29. listopada, szanują: l for nadwor* 
uych, że obchód w dzień tei jłby ubliżeniem 
dla Mtrji Teresy; i dlatego tyn na
jeden dzień przed a główny ną jeden dmeń po 
29. listopada naznaczyli bdiderowie wscho­
dnio- galicyjscy przeto obchodegr, swoim z d. 29. 
li&topaća nietulko przeciw Polukom, Ale i prze­
ciw dynastji Habsburgów demonstrację skanda­
liczną wyprawią, ske-o wiedz%i*e a. 29. listo­
pada przypada roaaat ziowiihfarji Terczy, i 
l dwór me życzy sobie raav»n/eh demonstra- 

cyj w dzień zgonu powszechnie czezoncj mo- 
narchini.

Powtóre widzą owi aranżerowie z tego te- 
Irgramu, iż mieliśmy słuszność twierdząc, że 
ani lud niemiecki, ani czeski, ani słowieńiki, 
ani żaden inny w Austrji obdudn togo nie u- 
rządzs, skoro lad niemiecki z okolic Berna — 
a więc z okolicy, w której dla owego aktu or­
ki cesarz Józef II. dotąd żyje w pamięci ludu— 
aż zapraszać potrzeba na festyn. I to lad tylko 
nieptiecki — a wszakże okolicę tę namieszLoje 
przeważnie Ind cs?sko-morawski I Czemuż wij; 
ten lud nie myśli o owym obchodzie, ozena go 
nawet zachęcać do udzUła w obchodzie nie m* 
ślą centraliści ?

Włościanie Austrji jeżeliby mieli obchodzić 
pamięć zniesienia poddaństwa przez Józefa II., 
to wybraliby na to dzień, w którym ów edykt 
wydany został. Ale owi aranżerowie podobno 
tęj daty nawet nie znają, a tern mniej znają 
ów edykt. Włościanie Austrii zresztą wiedzą, 
bo pamiętają sami, kiedy pańszczyzna zniesioną 
zastała — t. j. w r. 1848 przez cesarza Ferdy- 
nąądą — wszak włsśnie w Galicji wschodni =j 
wystawioni tyle krzyży żelaznych r pamiątkę 
15. mąja 1 48, i cisami aranżer wie którzy u-
rządzsją obchód na cieść Józefa IŁ jako oswo- 
boddciela lada od pańspańszczyzny, ci sami urzą­
dzają nabożeństwa drękozynne corokn w dzień 
15. maja! I dlaczegóż naprowadzają Ind ruski 
do pytania: jakimże sposobem stało się, że Jó­
zef II. zniósł pańszczyznę a Ferdynand I. zno­
wu ja zeoiił? Ozy będą mogli Polakom przypi­
sywać przywrócenie pańszczyzny w czasie mię­
dzy Józefem II. a Ferdynandem I., w czasie za- 
mTii ?gdy PolMy ł#iae*0 głosu w Austrii nie

Nikt nie zechce występywać przeciw obcho- 
zniesienia pańszczyzny przezdom chwilowego ^

Józefa II. w stnletnią rocznico dnia, w którym 
ów edykt swój wydał jceBar* Józef n . Ale ob­
chód tegoroczny urządzają eentraliści, i tylko 
antraliścij a nrządzsją dlatego, aby módz mię­

dzy niemieckim ludem włościańskim, który ich 
nie cierpi, zasgitować na swoją korzyść a prze­
ciw gabinetowi Taaffego. Jeżeli nasi Rusini 
ehcą znowu kumać się z centralistsmi, których
przecież niedawno publicznie się wypurli, jeżeli 
ehcą wyprawiać demonstrację przeć / świętym
dwora aczieiom; jeżeli cheą bez żadni ̂ o wcale 
powędu demonstrować przeciw gabinetowi Taa- 
ffego — to my przede ani policji a ii wojska 
nie mamy na poskromienie len zachcianki. Pola­
kom tą demonstracją skandaliczną i  pownoćeią 
nie zaszkodzą.

P. m l  któremu komisja budżetowa de­
legacji przędli tawskiej poruszyła sprawozdanie 
o ekstraordynarjom budżetu wojskowego, wyje­
chał de Cieszyna i dlatego prace tej komisji do 
piątku przerwane zostały. Tymczasem odbędzie 
się tylko walne posiedzenie delegacji przed] - 
ta wskiej dla uchwalenia ordynarjnm, które już 
uchwalono w komisji w niedzielę i poniedsta
łek, iak nam doniósł telegram wczorajszy. Wa­
żne było posiedzenie niedzielne, dlatego^ że na
niem jawnie okazało się, że eentraliści Izby 
panów nie chcą żadnego sojuszu z c itralista- 
mi Izby posłów, a eo dekawsze, iż ton wstręt 
swój jak najdobitniej manifestowali.

Centralfśd Izby posłów, którzy już wie­
dzieli o tom lsposobienin eentralistów Izby pa- 
Aw, uchwalili obstawać przy redakcjach, od 

których odstąpić okazywali nię gotowymi na 
wypadek, gdyby eentraliści Izb r panów zeehd 1 
wziąć udział w ogólnym wiecu centralistycz­
nym. Głównie przeto żądali okrojenia w rd 
narjom, za co na pewne pozycje ekstraordyna- 
rjnm (co do fortec) przystać chcieli. Sprawo­
zdawca Stnrm wnoiił tedy, aby rekrutów po­
woływano pod hroń zamiast w października 
dopiero w marca, coby około 2 do 3 milionów 
złr. rocznie przyniosło, albo choć dopie~o w 
styczniu, na ezemby skarb państwowy 1,S75 000 
złr. zyskał.

Na to minister wojny jen. Bylandt odparł, 
że dwa razy już na to zezwolił, i rekruci z 
dwóch lat są już skutkiem togo niedostatecznie 
wyćwiczeni, dalsze postępowanie takie zrujno­
wałoby bitność całej armii, a wtedy lepiej już 
całą armię skasować i wszystkie wydatki na 
nią wymazać. I doc je. że byłob* barbarzyń­
skim  okrucieństwem, brać rekruta do służby 
wtedy, gdy meże mieć zarobek, a zostawiać go 
w zimie na głód w domn. Rekruta potrzeba 
ćwiczyć praktycznie już w jesieni, gdyż w na­
szym klimacie zimą tylko teoretycznie kształcić 
go można, a to wykształcenie bez pewaej po­
przedniej praktyki jest niemożliwe. W drogiej 
przemowie ssgroził ministei wojny podaniem się 
do dymisji, gdyby wniosek Storna przyjęto. Po- 
czem przerwa nastąpiła. Starm wyraził nastę* 
pnie ministrowi zaufanie, ale obstawał przy 
swojem i eentraliści Izby posłów większością 
swoją 10 przeciw 8 głosom wniosek jego przy­
jęli. W tych 8 głosach był tylko jeden czy dwa 
głosy aitonomistów. pp. Grocholskiego i Bzroma, 
bo niema ieh więcej w komisji.

P. Sahmerling, szef eentralistów, i książęta 
KkeyenhfiUer i Liechtenstein, którzy należeli do 
komitetu kompromisowego eentralistów Izby pa­
nów, nietjlko co do powoływania rekrutów po­
parli gorąco ministra wojny, ale i co do dania 
koni kapitanom, mimo że w skutek oświadcze­
nia ministra wojny, i* «ą r. 1881 od tej pozy­
cji odstąpi, delegacja węgierska jnż tę pozycję 
wykreśliła. Godnem uwagi jest, że p. Stnrm 
zaparł, jakoby eentraliści Izby posłów pragnęli 
kompromisu (kimkolwiek, i oświadczył, że cho­
dziło im tylko o iniormacje — za eo go nawet 
Nowa Prute wyśmiewa.

Dzienniki radylUne dzwonią na fewalt i przed­
stawiają wszystkich mężów stojących na czels 
narodu, nie wyjmnjąc Gambetty. juko ludzi bez 
żadnej moralnej wartości, wspólników starego 
jenerał*.

Cissey zostawiony sam sobie, poenedt m  
?i di ministra wojny i począł wytaczać dtfei- 
nikc^i proces* o oszczerstwo. Wczoraj fago 
adwokat oskarżył redakcje Intrantigeaut i Pt- 
Ut Parititn, które odznaczyły się ' łton ‘ ćoią
wystąpienia przeciw jenerałowi.

Rochefort nazajutrz po proeeeie

Korespondencje „Gaz. Nar.M
Paryż 29. października.

Sprawa jenerała Oissey i baronowy de Kania 
zawsze jest jeszcze na porządku dziennym. 
Biąd usunął się od śdganta jenerała i tym spo­
sobem otworzył szerokie pole do podejrzeń.

pokój, gdzie byv sazelec a znany szpieg W. 
księcia; ten zaś miał za obowiązek wymieniać 
zawsze nazwiska wszystkich co widział. Jakaż 
mogła być okropna konsekwencja z togo, gdyby 
księein powiedziano, że porucznik artylerii. 
Frolicb, mający być aresztowanym na odwaehu, 
znajdował się obeenie w pałacu Paca.

Księżna Łowicka była dawniej związana 
czułym węiłem przyjaźni z moją matką. Jej 
matka za pierwszym mężem Grudzińskim, mie­
szkała w Wielkopolsce niedaleko Winnogóry, 
dóbr należących do mojego ojca. Po wyjścia za 
mąż dragi raz za marszałka dworu, Brońca, 
wszyftkie trzy córki bywały bardzo często w 
Radziwiłowskuu pałacu u matki, mianowicie 
Żaneta, dzisiejsza księżna Łowicka, bywała na­
wet bardzo często na teatrach i ba .ark z moją 
matką, a sióstr: Jej Antonina poszła za b ita 
stryjecznego moje: matki, jenerała De-yderego 
Chłapowskiego. Z 9 też powodu »  .na bes 
żadnej etykiety i żeiy zaraz wchodząc do sa­
lonu 1 aściskawsuy nu obydwie serdecznie., 
dziwiła się spojrzawszy ar mnie, że od* osta­
tniego widzenia tak znacznie podrosłam; potom 
zasiadła swobodnie na fotela prz, tominka, 
udawała aię biedaozka rozpromienioną i uszczę­
śliwioną jak ptaszek, którego z U tkj wypo­
ścili! Zwolna zdejmowała rękawiczki, kapelusz 
i graby szal wełniany angielski, któr;„ . ______  , .  „ — , który okrywał
skromnintką, w sielone szkockie kraty stknią, 
a potem po prosta poprosiła o aii**iifcę herbaty 
dla rozgrzania się po przejażdżoe z Belwederu. 
Matka naturalnie zakazała przyjmowania in­
nych gości, i ramowa zaczęła się toczyć o tom,
eo było najmflr1** i najbliższe stres o siostrze,

o jaj dziatkach, i o ich szczęścia i pięknej 
Tarwi.

Widoczną było, że mówiąc o tern, dusza 
jej rozpromieniła się blaskiem tego szczęścia, 
którego jej własne serce doznawać nie mogło. 
Później zaczęła mówić o przybyciu cesarza, eo 
tyle, jak jej się zdawało, miał dobryck chęci dla 
naszego krają, i który tak życzliwego zastępcę 
i opiekuna wyznaczył w swoim własnym brodę! 
Biedaczka, nigdy nic nie wiedziała, tylko tyle
00 w. książę chciał do niej dopuścić, i powno 
jeszcze nie słyszała o dzisiejszem nieszczęściu
1 okrucieństwie męża. Ciągleśmy z matką spo­
glądały na deble, ze skrytą dekawośdą i do­
mniemaniem, _dla czego istotnie księżna'mogła

izalemprzyjechać. Wreszcie obracając się za s 
i kapeluszem, zacięła prawdziwą misję wydo­
bywać na jaw, a ta była rzeczywiśde dla księ­
żną) bardzo trudną do powiedzeniu. Znała bo­
wiem nosze stosunki i eharakter matki zatwar- 
działo-dimno-polski. Jednakże z projektem w 
końeu ‘pić musiała i poniekąd zażenowana 
przemówiła po francusku temi słowy:

— CHre amie, il faut ęie je rons dise, 
que je suis envoyói par mon Seignenr, (tak za­
wsze mówiła 6 mężu) potr rons dire qu’il est 
trśi ótonnó ęte sur la listo des Demoiselles At 
chiffres, ęue lal a prćsentć an]ourd'hui le gó- 
nćral Kuruta, il n’a pas aperęt tonomdevotro 
filie, et il m’a chargó m A eela -de lał offrir 
de są part to titre de Demonwlle de chlffrr . 
(Ze w. książę zadziwiony mocno tom , że nie 
było mojego nazwiska na liśde podanej mu 
p?se* Jes. Kuratę, aima-tog-a przysyła dla mai

po procesie l u a  i 
Woestyna, ro^oesął wstępny artykuł od su w : 
„Po ęakrydn spowodownnem prżez proc fanga 
spodziewaliśmy się, Że odbierzemy wtadombćć •  
samobójstwie jenerała Oisseya. Ale, Indzie tak 
nikczemni, nie mają odwagi odebrania sobie 
życiu. Oissey kępowy pruśtodowoa repabliZa­
nów podczas komuny; mh |sl • wojny „rządu 
morali go", powierzający tajemnice s ta li 
nałożnicy będącej szpiegiem Bismarka; 
zdrajca Franąji, jest człowiekiem, ktćezBt

w twmm iahom a prawtp i obowiązek piać 
kezemnikowi i tchórzowi.

W tym tonie był cały artykuł w takim 
tonie odzywają się nieomal wszystkie dtaontaki 
Jeżeli więc drogą proeesAw eheiałb] Oissey 
szukać zadosyć m leni: musiałb Aolejto
oskarżyć wszystkie z małeu wyją*’ _ itae* • 
niki franaukie. Zzpowne ogranioy lę do 
tych, które go z największą bezwzględnością 
traktują, — lecz i tych kilki wystarczy dla 
zaprzepaszczenia stawj jenerał’ i odsłonięcia 
korrupcji, jaka toczy rii sehoil ep mata ,a 
francuskiego.

Nie sam tylko Oissey, którego wina jest 
niewątpliwą, padnie pod etosami J e* n igo 
narodu, pójdą pod r  fto) opinii yahtenąj 
inni także jenerałowi: i mężowie s ta ń , fctArzy 
dawszy się haniebnie pobić Pniakom, płąyrili 
się następnie we krwi Paryżan a ogłoeiwuzy 

za zbawców i odrodzideli społeczeństwa, 
lii w sidła rozpusty, zastawione p n s i lic  
aciela Francji . c
.enerał Oissey należał do konserwatywnych 

„publikanów, odznaczał się pobożnością i  z ob­
jęć żony swojego podkomendnego, pielgrzymo­
wał do Paray-le-Monial.

Zepsucie nistylko we Franąji 1 luje. Nn 
czele innych krajów stoją Indzie tairiejżę mo­
ralności jak były minister wojnj w Paryżu.

Wasz korespondent rzymski wspomniał t  
pewnej Moskiewee, która pod pautofi >r trqrma 
Gladstona. „Oczarowała go onn A juk A iid» w 
niewoli trzyma lubi*taMgt ^tarca."

O stostnkn ty. mogę mm pędni 
wiadomości.

się 
w f
V

Ową Armidą moskiewską, ttór* pi«<.sGud- 
stone rządzi Anglią, jest pan NoWików. ioan 
jenerała carskiego, jkr , ta ikobieta, Mdzrzo- 
na niepospolitym wdziękiem, bywtrośe^ rozumu 
i talentem pisarskim, spełnia takąż samą misję 
dyplomatyczną od dworu petersburgskiego, jaką 
spełniała niegdyś księżna Lieran. Ks. Łtoron 
pracowała pomiędzy j t  Trae9 ngMską dla
interesu moskiewskiego j 4c#- wojny t  niepo­
dległość grecką — pani Nowików, pnyjaeiółka 
serdeczna fAmuii Gladstone wysłaną zoirtata dla
poi* arystokracji whigowskiej dto planów 
« r  deg panstowizmn nn półwyspie Bałkań­
skim. Bózkoszi młodej kobiety nwiUuy, Glad­
stone słucha rad dyplomatki zMfktomklej i jpat- 
nia rodni] pięknem! ostami wydawnue. Za jąj 
to namowy i ta pieniądze od niej otrżytauae, 
urządzał owe mityngi 1 iłgartkió pn wkt 
Turcji; ona to stojąc »  plecami snmrmiętnio- 
nego starca, obaliła gabine! toryśót

Zręczność tej: kobiety jest zadziwi’ a, mi­
sję, jaką jej w Peterabargu powtorzono, pełnia
z delikatnym ale strasznym taktem, i-j-zywoją 
ją w Londynie prorokiem panalawizmn.

Od lat trzech jest nieodstępną to n  m b 
Gladatona i znosi uściski lubieżne niedołężnego 
starca dto miłości sprawy, za które jej hąjnto 
płacą nad Newą.

W piśmie Fragert Magarnnę napiuRa Wiele 
artykułów o korzyściach sójuzn angielsko-me- 
sktowskiego. Znając roligijse-mistyene teadei- 
ąjo pierwszego ministra gałdnotn whtoów, łndsi 
go możnośoią połączenia kościoła aąglicańskiego 
z kościołem moskiewako-greąldm. Ona to pądi - 
nęła mu także ideę konfederacji małych państw . 
słowiańskich u  półtfyspie atozato-
żnych od Moskwy i Aistrji.

tytuł frejliny, z prawem noszenia oryian»jwąj 
cjfry cesarzowej.)

Był to dla nas prawdziwy piorun, ale ma­
tka przyjęła go z wielką spokojnośeią i godno- 
śsią; po chwili wspólnego milczenia odpowie­
działa księżnej, że jakkolwiek takie łaski i dy­
stynkcje nie powinny bywać nigdy odmawiane,
i że wie, iż dnżo bezwątpienia osób za Memi
będzie się zbiegało, jednakowoż ona aa żaden
sposób przyjąć tej łaski nie może. Wiadome już
księżnie było, że na łożu śmiertel i żądni <p. 

ój ojciec słowu od matki, żi rfgdy todnyen
okazów i łask przyjażnych od niepntyjaniAI kra­
ju nie będzie przyjmował* dla potosttayeh jego 
dzieci; wiadomo nawet było księżnie, że aby 
nie uledz zwyeząjuej formie, która wymagała 
doniesienia księein o śmierci mężu, n nadmie­
nieniem przytem o nutożąoąj t a  emerytom w 
ilości 12.000 rnbb rocznie., wdała matm wy- 
rzec się tego, niż podpisać list w fanafe „ jr  - 
pomatonia i łaski, Iżdta zresztą aslsiżU nę
E awaie, Po przypsmnionii togo wsiystkicgo 

iężnie, matka upraszała aojaprzejż^ąk “ 1-oj 
w najdelikatniąisty sposób przedztfw idzjsię- 
ciu, że jeszese jestom za aiłodą ćo wgpęłnląuU 
wszystkich tych etyktotajnyr iom  i obgwiąs- 
ków dworskich, że zres«t ądoM WSŻytâ m, 
że zsledwo powstaję i  e^żkjeg pnu^tegO ko­
kluszu. Na to ilężUL. z rozczuką^r-Loami 
w oczach, z seritoezaom aśdśntaajęta v S u k  do 
mojej zu tU : ,(n

—. Vo«s dtei toajoui* l i  9 Ata, L/?-rf9* m * 
ws. tą sa»*i.) ; 4 » «

»*)



Że Moskwa postawiona została tylko po­
zornie obok Aistrji, gdy mowa jest o nieiale- 
żnożci państw Bałkańskich, dowodzić nie po­
trzebuję, tak bowiea Gladstone jak pani Nowi­
ków wiedzą dobrze, ii wała te państwa wcie­
lone zostaną do oaratn. Wszakże już dzisiaj 
Czarnogóra wzięła za herb swojego państwa 
dwigłowego orła moskiewskiego. Ażeby ułatwić 
dzieło Moskwie, trzeba wiele mówić i pisać o 
niezależności i wolności ludów słowiańskich. 
Gdy Anstija, którą pani Nowików i jej kocha­
nek eerdecznie nienawidzą, zostanie pokonaną 
jako grożąea niepodległości ludów słowiańskich, 
wtedy ta niepodległość utopioną zostanie w je­
dności słowiańskiej, jednoznacznej z niewolą mo­
skiewską.

Pani Nowików podczas ostatnich wyborów 
była niezmiernie czynną. Artykułami przez sie­
bie i swoich podwładnych pisanemi zapełniała 
kolumny Daily Nexot, Bez niej nie byłby Glad- 
stone zwyciężył Beaconsflelda. Ona to go poko­
nała i Anglików wpędziła do sieci, od której 
sznury trzymają w Petersburgi.

Anglia praeuje dla Moskwy i gubi swoje 
własne interesa gwoli pani Nowików, w której 
zakochany jest jej pierwszy minister. Jak dłu­
go potrwa zaczarowanie? trudno przewidzieć. 
Polityka Anglii, byt Turcji, pokój Europy, wszy­
stko to zależy od kaprysn i uścisku uroczej Mo- 
sktewki nad Tamizą.

Gdy tego rodzaju motory kiernją losami na­
rodów— dziwić się nie będziemy zgrozie, z jaką 
republikanie francuscy odchylają zasłony i “ka­
sują ohydne obrazy mężów kierujących!

Ankieta szkolna.
Sekcja administracyjna ankiety szkolnej, w 

której aUad wchodzą pp.: hr. Badeni (jako prze- 
wodnknąoy), Bodakowski, dr. Tadeusz PUat, Ro­
manowie* i Wereazezyński, odbyła jaż dwa po­
siedzenia, d. 29. i 31. października. Na pierw­
szo* zajmowano się wyłącznie kwestjami for­
malinami. Przedewszystkiem postanowiono, że 
sekcja zbierać się ma na posiedzenia dwa razy 
w tygodniu t. j. we środę i w niedzielę. Go do 
lormalmego traktowania uchwalono, że do poje- 
dynezyeh działów wyznaczeni będą osobni refe­
renci, jednakowoż dopiero po przeprowadzonej 
dyskusji. Orzeczono wreszcie, że szkoła uważa 
ną być ma za publiczną, jeżeli urządzoną została 
■acz władze szkolne i utrzymywaną jest w ca- 
iośd lub ezęśei kosztem kraju, powiatu lab 
gminy.

Na drLgiem osiedzenin przystąpiono już do 
merytorycznej części zadania i wzięto naprzód 
poi rozbiór ustawę krajową z dnia 2. staja 1373 
so zakładanin i utrzymywania publiczny* s szkół 
ludowyeh i obowiązku posyłania do nich dzieci

Uchwalono art. 1. tej ustawy pozostawić w 
ealośd w dotyehezasowem brzmieniu. Go do art. 
2. postanowiono, że powinien on mieć następu­
jące brzmienie: Wszystkie szkoły Indowe, w 
myśl niniejszej ustawy urządzone, są etatowesai 
a dzielić aią mają na pospolite i wydziałowe, 
poapolite zaś na samoistne i posiłkowe.

A rt 3. uchwalono zatrzymać w całości, zaś 
z powodu poniżonej przez jednego z członków 
sekąji sprawy szkół przemysłowych postanowio­
no nad pytaniem, czy i o ile nadzór nad szko- 
łani tego rodzaju ma być oddany Radom szkol­
nym, powziąć nchwałę dopiero po dyskusji nad 
donorem szkolnym. Art. 4. przyjęto w całości.

Przy a r t  5. wywiązała się ożywiona dy­
skusja nad tern, czyli kierunek nadany dzisiej- 
azym szkołom wydziałowym żeńskim jest odpo­
wiedni lub nie. W dyskusji tej brali udział 
wsofyscy członkowie sekcji, a w rezultacie za­
padła uchwała, że szkoły wydziałowe żeńskie 
należy zatrzymać w dotyckczasowej ilości. Co 
się tyczy szkół wydziałowych męskich, postano­
wiono przed objawieniem zdania w tej mierze 
zasięgnąć wiadomości, czyli sekcja pedagogiczna 
ankiety zamierza proponować pewne zmiany w 
programie asik, celem nadania tym szkołom 
kierunku więcej praktycznego. Uchwalono, że 
a r t  5. ma opiewać jak następnie: W każdym 
ekręgn szkolny* ma być tyle szkół pospolitych 
a czterech eo najmniej nauczycielach, ile poli­
tycznych powiatów wcielono do okręgu szkol­
nego. Sakeły wydziałowe będą ustanawiane w 
miarę potrzeby. A rt 6. stosownie do brzmie­
nia a r t  2. zmieniono w ten sposób, że zaczy­
nać się ma od słów: „W szkole posiłkowej bę­
dą udzielać nauki nauczyciele młodsi lnb do- 
chodnąsy...* dalej od słów: „Na utworzenie...* 
zgodnie z dzisiejszym tekstem ustawy.

Sekcja pedagogiczno - dydaktyczna odbyła 
d ru g ie posiedzenie w sobotę dnia 30. paździer­
nika W dalszym ciągu dyskusji jeneralaej p. 
S a w e z y ń s k i  określił zadanie ankiety, które 
polega gównie na rewizji ustawodawstwa szkol­
nego, modyfikacji planów naukowych, cgrani­
czeniu nauki gramatyki i reorganizacji semina- 
rjów aauezydelfkieh, a to na odmienych pod­
stawach dla szkół miejskich i wiejskich.

P. l f a n d y b n r  nadmienia, że o ile zrozu­
miał intencje hr. Beya> dążnością jego jest je­
dynie sprowadzić naukę w szkołach ludowych 
na tory odpowiedniejsze. Zbadanie i modyfika­
cja planów naukowych uczyni temn zadość. 
7AaMi»m mówcy największą zaporą w roswojn 
szkolnictwa ludowego jest wadliwe nrząduenie 
rad sikolnyek miejscowych i okręgowych, tu­
dzież niedostateczny nadzór nad nauczycielami 
ludowymi.

P. S e h m i t t  pojmuje intencje hr. Rtya w 
ten sposób, iżby nauka w szkole Indowej wię­
cej odpowiadała praktyce codziennego życia i 
żaby młodzież nie była zbytecznie obciążoną. 
Bada szkolna usiłowała temu zaradzić n. p. 
przez zakładanie szkółek drzew owocowych i 
odpowiednie instrakcje. Go do seminarjów nan-

X‘elakich, te zdaniem p. Sohndtta powinny 
dla szkół miejskich być urządzone z in­

ternatami.
Hr. B e j  oświadcza, te  pp, Mandybur i 

Bahmitt wyrazili dekładaie jego życzenia i my­
śli. 2yenyiby on sobie nadto zredukowania cza­
su trwania nauk w dagu roki i przykładania 
większej wagi do nauki rolnictwa w szkołach 
wiejskich. W końcu oświadcza się za zaprowa- 
dasnfcui internatów w seminarjaćh nauczyciel­
skich tak dla szkół miejskiek jak i wiejskich.

P. B a r a n o w s k i  uznaje niejakie upro- 
oczcnie w plusie nauk za możliwe, ale naj­
bardziej posądanem byłoby zapobieżenie nadn- 
żydem w eowanin planu nauk, praktyko­
wanym niekiedy przez nauczycieli Indowych. 
Mowea przemawia także za rozszerzeniem nau­
ki tirdmdno} w szkołach wiąjsldeh aż do 17 
roku żyda.

P. B t a r k e l  przekłada rodzaj kwesrtjona- 
riusza, obejmującego niejako zadania sekcji. 
B tm zea  o* w trzech punktach: i) Nauka 
w szkołach Indowych mu być nadal obowiązko­
wą prtez lat 6; 2) Szkoła Indowa eo do pro­
gramu swej nauki ma być podzielana na miej­
ską i wiejską. S) Organizacja seminarjów nau­

czycielskich ma być przeprowadzoną z uwzglę­
dnieniem tego podziała.

Na wniosek p. O l s z e w s k i e g o  sekcja 
uchwala, że nauka obowiązkowa w szkołach lu­
dowych ma trwać lat sześć.

Na wniosek p. Sawczyńskiego, poparty 
przez p. Schmitta, postanowiono uprosić p. 
Starkla aby pnnkt 2) swego kwesfjonarjusza o- 
pracował bliżej i przedłożył swój elaborat na 
najbliższem posiedzeniu. Co do pnnktn 3) nie 
powzięto na razie żadnej uchwały.

Następnie przewodniczący rozdzielił prace 
w sposób następujący: Plany naukowe przeka­
zał do opracowania p. Baranowskiemu jako re­
ferentowi, przeznaczając mn za współreferenta 
p. Starkla; regulaminu panu Olszewskiemu jako 
referentowi z pp. Schmittem i Z gierkowskim 
jako współreferentami, ustawy szkolne p. 
Schmittowi.

Związek stowarzyszeń zarobkowych i 
gospodarczych.

(Dokończenie pos. z d. 31. paźdz. i 1. listop.)
Z porządku dziennego przedłożył dr. E. 

Mały (przewodnictwo objął p. W. Biechoński) 
wnioski wydziału w sprawie centralnego zakła­
da finansowego dla stowarzyszeń zarobkowych i 
gospodarczych.

Zaznaczywszy, że sprawa ta zajmowała 
Związek od pierwszych chwil powstania, prze­
chodzi mówca koleje obrad nad nim. Okazało 
się w końcu, że utworzenie centralnej instytn- 
cji narazie jest niemożliwe, ponieważ formy mo­
żliwe, jako to: udziałowa, akcyjna lab koman­
dytowa nie znalazły poparcia. Związek poszedł 
więc inną drogą i uchwalił w r. 1877, na wnio­
sek p. Zgórskiego, utworzenie koła kredytowego 
za wspólną gwarancją kredytu z funduszów kra­
jowych. Czekano więc na londnsze krajowe, te 
nie przypłynęły jednak, i projekt ten upaść 
musiał.

Dr. Zgórski wypracował obecnie nowy pro­
jekt utworzenia instytucji kredytowej dla sto­
warzyszeń, opartej o Towarzystwo zaliczkowe 
we Lwowie na zasadach, wykazanych w zstę­
pującym wniosku.

I. Poleca się patronowi i Wydziałowi związ­
ku, aby

a) postarał się o utworzenie — w miejsce 
centralnej instytucji dla stowarzyszeń — kola 
kredytowego, ze stowarzysżeń złożonego, a o 
Towarzystwo zaliczkowe lwowskie opartego:

b) dla przysporzenia funduszów temu kołu 
kredytowemu, wydawać będzie Towarzystwo za­
liczkowe lwowskie karty wkładkowe wedłag po­
niższego wzoru tak na imię stowarzyszeń, jal 
i osób prywatnych; stowarzyszenia, do koła 
kredytowego przyjęte, obowiąiane będą w poło­
wie przyznanego im kredyta normalnego zaku­
pywać zawsze te karty i starać się o umiesz-i 
czenie ick n swoich klientów. Cały stąd nzy-j 
skany fundusz użyty będzie wyłącznie na po­
trzeby koła kredytowego;

c) Zarząd koła stanowić będzie: Patron, 
dyrekcja Towarzystwa zaliczkowego we Lwowie 
i 3 delegatów Wydziału Związkn, który decy­
dować będzie: a) o przyjęcia do koła kredyto­
wego, b) o oznaczeniu wysokości kredytu nor­
malnego (w rach. bieżącym) i c) o eskoacie 
weksli stowarzyszeń po za kredytem normal­
nym z funduszów koła ;

d) jako zwrot kosztów administracji Towa­
rzystwu lwowskiemu nstaaawis się margę 1% 
między opłacanym a pobieranym procentem; na 
teraz ustanawia się od wkładek 5%, od kredy­
tów dla stowarzyszeń 6°/0.

II. Poleca się patronowi i Wydziałowi 
Związku, aby rozpoczął rokowania z Towarzy­
stwem zaliczkowem lwowskiem o objęcie kiero 
wnictwa tego kcła kredytowego na zasadzie 
odrębnej od Towarzystwa administracji.

P. S t a d n i c k i  nie zgadza się z temi 
wnioskami i proponuje, ażeby patronat Związku 
wypracował statut centralnego banku dla sto­
warzyszeń zaliczkowych w celu dostarczenia im 
jak najtańszego kredytu; bank ten utworzony 
ma być na zasadzie ndziałów, wkładek oszczę­
dności, a prósz tego należałoby się postarać o 
pozyskanie kapitałów zagranicznych.

P. Ma r s  przemawia również za utworze­
niem centralnej instytucji kredytowej przy re­
prezentacji takiej, jaką jest patronat wydziału 
Związku stowarzyszeń. Mówca nie zgadza się 
na projekt koła kredytowego, i chciałby, ażeby 
wydział jeszcze raz tę kwestję rozpatrzył, i 
projekt centralnej instytucji finansowej wypra­
cował.

P. Z g ó r s k i  wykazuje, że projekt ntwo- 
rzenia instytucji centralnej, złożonej z stowa­
rzyszeń samych i na nich tylko opartej, jest 
niewykonalny z tej prostej przyczyny, że sto­
warzyszenia nie przyjmą poręki za instytucję 
centralną. W Morawie utworzono taką instytucję 
na takiej właśnie zasadzie, i bank ten nie pro­
speruje. Należy więc zaczynać cd małego, i sto­
jąc przy zasadzie aelf help postępować powoli 
naprzód; oprzeć koło kredytowe o istniejące To­
warzystwo zaliczkowa lwowskie. Jeszewśaiy nie 
dojrzeli do tego, by z nami wielkie banki za­
graniczne w stosunki wejść mogły. Co najwię­
cej — powiada mówca — możemy zacząć kapi­
tałem 500.000, a z takim kapitałem jakże się 
mierzyć bodaj z bankiem Hipotecznym, który 
obraca 30 milionami. O bankach więc zagrani­
cznych myśleć będziemy później. Na dziś pro­
jekt wielkiej centralnej instytucji byłby przed­
wczesnym i niewykonalnym.

P. K u k i e ł  wnosi wybrać komisję złożoną 
z piędn członków, któraby projekt wydziału ro­
zebrała szczegółowo, i objawiła swoje zdanie na 
następnem posiedzenia.

P. M e r a n o w i c z  czyni do tego wniosku 
dodatek, aby komisja ta rozpatrzyła także pro­
jekt utworzenia centralnej instytucji samodziel­
nej, a w razie nznania go za możliwy, aby wy­
pracowała wnioski, polecające patronatowi na­
wiązanie stosunków z bankiem anstro-węgier- 
ikim, z bankiem dla krajów koronnych i inne- 
mi układami pieniężne*!, któreby mogły i- 
tworzyć się mającej instytucji dostarczyć kre­
dytu.

Pp. U r b a n  i W i eh e r e k  przemawiają 
u  wnioskiem! wydziału, sprzeciwia mu się p. 
Z b y s z e w s k i ,  który mniema, że projekt u- 
tworzenia instytucji eentralnej, banka eskonto- 
wego dla towarzystw zaliczkowych jest wyko­
nalny, Mówcą, twierdzi, że w formie komandy­
towej bank założyć się da, i to nawet choćb' 
tylko kapitałem żelaznym 25.000 itr., i powoli 
aojśc do wielkiego kapitała obrotowego.

Przy głosowania przyjęto wniosek p. Kn- 
kiela, a ao komisji przezeń proponowanej wy­
brano pp. Langa, Msrunowicza, Kukiela, Zby- 
liawskiego i Urbana. , . „

Posiedzenie odroczono o godzinie 3. po po- 
tednii do dnia uwtępnego na godzinę 9. rano.

W drngin dnia obrad przewodniczący za­
wiadomił zgranadzenie, że zjazd czeski przysłał 
serdeczną odpwiedź na wczorajszy telegram, z 
wzajemnemi życzeniami.

P. Z b y s z e w s k i ,  referent wybranej do 
sprawy bankowej komisji, przedkłada następu­
jące jej wnioski:

Walne gromadzenie delegatów raczy n- 
chwalić:

1) Umaj* się za peżądane jak najspieszniej- 
sze utworzeni) centralnej instytneji kredytowej 
dla galicyjskich stowarzyszeń zarobkowych i go 
spodarczych i to w formie spółki komandytowej, 
i poleca się patronowi i wydziałowi, ażeby bez­
zwłocznie prmdsięwziął czynności przygotowaw­
cze w tym kierunku.

2) Walne zgromadzenie delegatów uznaje 
również u  piżyteczne tworzenie się kół kredy­
towych przy Towarzystwie zaliczkowem we 
Lwowie, eweitualnie i przy innych silaych spół­
kach wedłag nund we wnioskach wydziału po­
wołanych, i ipoważnia patronat i wydział do 
przeprowadzenia takowych.

W głosowaniu przyjęto oba wnioski komisji 
jednomyślnie; nad wyrazami „i to w formie spół­
ki komandytowej* głosowano imiennie, i przy­
jęto je 36 głogami przeciwko 7. Również uchwa­
lono dodatkowy wniosek p. Zbrożka, aby patro­
nat nwiadami&ł co trzy miesiące stowarzysze­
nia zapomocą organa swego o stadjnm, w jakiem 
się sprawa założenia centralnej instytneji kre­
dytowej znajduje.

Z porządku referuje p. Tadeusz Romanowie* 
w sprawie rozporządzenia Wydziału krajowego, 
zabraniającego lokacji funduszów gminnych w 
stowarzyszeniach zaliczkowych.

Z powodu specjalnego wypadki w powiecie 
limanowskim wydał Wydział krajowy rozporzą­
dzenie do wszystkick rad powiatowych, zakazn- 
jące tymże radom i radom gminnym lokowania 
fandaszów swoich w towarzystwach zaliczko­
wych a zalecające natomiast lokację w kasach 
pożyczkowych gminnych. Związek stowarzyszeń 
starał się uddawna w sejmie, aby fundusze gmin­
ne, powiatowe i inne publiczne lokowano w to­
warzystwach zaliczkowych. Wydział krajowy 
rozpatrując swego czasu sprawę podniesienia ta­
niego kredytu przy pomocy specjalnej ankiety, 
na której wiele mówiono o użyteczności towa­
rzystw zaliczkowych, zwrócił na nie szczegól­
niejszą uwagą i użyczał towarzystwom tym swe­
go poparcia, nagle wydaje zakaz lokowania fun­
duszów gminy eh w tych towarzystwach. W r. 
1873, kiedy traktowano sprawę kredyta w sej­
mie, uchwafił tenże, aby fundusze publiczne lo­
kowano w instytucjach zasługujących na zaufa­
nie, a między niemi w towarzystwach zaliczko­
wych. Nagle zmienia się zapatrywanie Wydzia­
łu, i Wydział krajowy wydaje zakaz lokowania 
w towarzystwach zaliczkowych, ponieważ nie 
dąją żadnego papilarnego bezpieczeństwa. To że 
towarzystwa nie dają bezpieczeństwa papilarne­
go w znaczenia astawniczem, nie ulega wątpli­
wości, lecz ustawa gminna nigdzie nie powia­
da, aźsby fundusze gminne tylko za pupilarnem 
bezpieczeństwem lokowane być mogły. Wydział 
krajowy więc niesłusznie powołał się na usta­
wę gminną, a nadto odstąpił od uchwały sejmo­
wej. Sprawozdanie proponuje tedy następne 
wnioski do uchwały walnego zgromadzenia:

Walne zgromadzenie z ubolewaniem przyj­
muje do wiadomości rozporządzenie Wydziału 
krajowego z 27. lutego 1880 1. 52.818, zabrania­
jące gminom lokowania funduszów gminnych w 
towanystwa&h zaliczkowych — poleca wydzia­
łowi Związku, ażeby :

1) wniósł w tej sprawie przedstawienie do 
Wydziału krajowego;

2) w razie, gdyby to przedstawienie pozo­
stało bez skntkn, odniósł się do sejmu z prośbą, 
aby powziął odpowiednie uchwały, któreby nmo- 
żliwiły gminom lokację fandaszów gminnych w 
towarzystwach zaliczkowych.

P. M e r n n o w i c z  podziela zapatrywania 
poprzedniego mówcy i formułują wniosek: Zgro­
madzenie ubolewając nad treścią rozporządzenia 
Wydziałn krajowego z dnia 27. lntego br„ prze- 
ekodzi nad wnioskiem wydziału Związku do po­
rządku dziennego.

Po lieznyeh przemówieniach odrzucono wnio­
sek p. Mernnowieza przejśeia do porządku dzien­
nego, a przyjęto w całości wnioski referenta.

Z kolei p. Z b r o ż e k, referent komisji re­
wizyjnej wnosi udzielenie Wydziałowi absolnto- 
rjum z rachunków za lata nbiegte, i przedkłada 
do nohwalenia następujący budżet na r. 1881:
A. Dochody: 1) Należytości od towarzystw we­
dług dotychczasowej modły 1478 złr.; 2) wkład­
ki w myśl uchwały z d. 8. września 1878 438 
złr.; 3) wpisowe 100 złr. Razem 2016 złr.
B. Wydatki: 1) lokal 100 złr.; 2) płaca sekre­
tarza 900 *łr.; 3) płaca woźnego 72 złr.; 4) 
Związek 150 zlr.; 5) lustracje 300 złr.; 6) R li­
czniki 60 złr.; 7) portorja i różne 200 złr.; 8) 
różne zwroty 182 lłr. Razem 1964 złr.

Oba wnioski uchwalono, zarazem przyjęto 
następującą rezolucję na wniosek p. Terenko- 
czegc:

Poleca się wydziałowi, ażeby zajął się ob­
myśleniem osobnego i odpowiedniego umieszcze­
nia lok&ln dla patronatu i wydziału Związku.

Po przerwie półgodzinnej celem poufnej na­
rady dokonano wyboru do wydziału i patrona­
tu. Patronem wybrany dotychczasowy następca 
p. dr. S k a t k o w s k i ,  zastępcą dr. Mały.  
W skład wydziałn weszli pp. dr. Zbyszewski, 
dr. Goldmana, Romanowie* i dr. Krówczyński; 
jako zastępców wybrano pp. Bułharynu i Rossa.

Z porządku dziennego przedstawia referent 
dr. Skałkowski wnioski w sprawie ustanowie­
nia inspektorów okręgowych dla lustracji kas 
stowarzyszeń zaliczkowych. Wnioski te opie­
wają:

1. Walne zgromadzenia poleca Wydziałowi 
ustanowienie lustratorów okręgowych, ograni­
czając się na razie do obwodów e. k. sądów ob­
wodowych. Lustratorów wybierają n* i*4 tr*J 
stowarzyszenia dotyczącego obwodu Pr*e* nad- 
sełanie głosów pisemnie do Wydziału Związku, 
któremu przysługuje prawo zatwierdzenia wy­
boru.'

H. Obowiązkiem lustratorów będzie: a) zlu­
strować przynajmniej raz na rok każde stowa­
rzyszenie swego okręgu i zdać z czynności tej 
sprawę patronatowi; b) uczynić to samo i czę­
ściej na żądanie stowarzyszenia, lnb osobne po­
lecenie patrona; c) udzielać patronatowi żąda­
nych wyjaśnień w sprawach stowarzyszeń swe­
go okręgu.

HI. Natomiast: a) lustrator ma prawo żą­
dać od stowarzyszeń zwrotu kosztów podróży;
b) Patronat nie powinien żadnego przedsięwziąć 
w ażniejszego postanowienia ani oo do założyć 
się mających, ani też co do istniejących jaż sto­
warzyszeń — bez wysłuchania opinii dotyczą­
cego lustratora okręgowego.

Po krótkiej dyskusji uchwalono z tą zada­
ną, te  lustratorów będzie mianował patron w 
porozumienia z wydziałem, na przedstawienie 
stowarzyszeń pewnego okręgu, tudzież polecono

wydziałowi wypracowanie specjalnej instrukcji 
dla komisyj kontrolujących.

Przychodzą z kolei wnioski członków.
P. T e r  en k o c z y  w imienia Towarzystwa 

drohobyckiego czyni wniosek:
„Poleca się patronowi i wydziałowi Związku, 

ażeby w cela zaprowadzenia zabezpieczenia na 
życie członków stowarzyszeń do wysokości za­
ciągniętej pożyczki, wypracował projekt, zawią­
zał rokowania z towarzystwami ubezpieczeń, a 
nadto zastanowił się nad możnością załatwienia 
tego interesu w własnym zakresie.*

W dyskusji nad tym wnioskiem wzięli u- 
dział pp. Zieńkowski, Urban i Biechońiki, ode­
słano wniosek powyższy do wydziału wraz z 
uchwalonym dodatkiem p. Urbana:

„Wydział rozpatrzy, o ileby należało polecić 
ażeby członkowie czynni dyrekcyj towarzystw 
zaliczkowych starali się o utrzymanie ajencyj 
asekuracyjnych w biurach towarzystw zalicz- 
Kowyeb.*

Następnie uchwalono jeszcze na wniosek p. 
Urbana zmodyfikowany przez p .  Zgórskiego, a- 
żeby wydział Związkn wniósł przeciw nieu­
dzielania przez kasy oszczędności pożyczek to­
warzyszom zaliczkowym, przedstawienie do mi­
nisterstwa.

Po oznaczenia miejsca przyszłego zjazdn, 
który się odbędzie we Lwowie, zamkął prezes 
p. Mały VI. walne zgromadzenie delegatów 
Związkn stowarzyszeń zarobkowych i gospo­
darczych.

W sprawie podatku gruntowego
piszą do Gazety urzędowej: Komitet do uregulo­
wania podatku grantowego przerobił już taryfy 
wszystkich krajów koronnych z wyjątkiem Czech, 
Galicji i Bukowiny. Usiłowaniom reprezentantów 
Galicji powiodło się przeprowadzić nchwałę, mo­
cą której komitet zmienił kolej porządkową, 
pierwotnie zamierzoną, i zamiast taryfy czeskiej 
postawił na porządku dziennym taryfę galicyj­
ską. Główna i najtrudniejsza kwestja, to jest 
postawiona przez p. Elsnera kwestja czesko-ga- 
licyjska, kwestja algi dla Czech okupionej prze­
ciążeniem Galicji, nie mogła mieć wpływu na; 
rozprawy o taryfach krajów alpejskich i pro- 
wincyj południowych. Ale kiedy nakonieo po za­
łatwieniu wszystkich innych taryf stanęły wo­
bec komitetn, i że tak powiem, przeciw sobie, 
już tylko dwa największe kraje koronne, zale­
żało więc na tem, żeby taryfa galicyjska pierw­
sza weszła na porządek dzienny, zależało głó­
wnie na tem ze względu na panujące przeciw 
Galicji nprzedzenie. Dopiero po załatwieniu ta­
ryfy galicyjskiej można mieć nadzieję, że ustanie 
Widoczne w łonie komitetu naprężenie, że się 
rozsnuą nienaturalne i tylko tą obawą podtrzy­
mywane sojnsze, iż Galicja kosztem innych kra­
jów pragaie sobie uprzywilejowane okupić sta­
nowisko. Wtenczas też dopiero taryf* czeska 
będzie mogła być traktowaną w sposób właści­
wy, bez ubocznych względów i urojonych po­
dejrzeń.

Wczoraj przedłożył referent centralny pro­
jekt taryfy galicyjskiej, a komitet wobec ważno­
ści sprawy uchwalił pozostawić członkom kilka 
dni czasn dla zbadania aktów, i najbliższe po­
siedzenie odbyć dopiero we wtorek, a na tem 
posiedzenia rozpocząć obrady nad taryfą gali­
cyjską. Trudno powiedzieć, jaki los spotka pro­
jektu rządowe. W łonie koaaitatn utworzyła się 
większość, stale ukonstytuowana, która prze* 
sprawozdawców swoich przeprowadza wnioski 
swe, bez względu na projektu rządowe i na 
tychże słuszne uzasadnienie. Większość ta 
przyswoi sobie co do Galicji prawdopodobnie 
projekt Elsnera, projekt niczt-m nieuzasadniony, 
dla C dicji zgubny i niewykonalny, ale na te­
raz dający wyraz uprzedzeniom, w komitecie 
przem&gającym. Zadaniem członków galicyj­
skich będzie, w ciągu rozpraw zwalczać te u- 
przedzenia, wystawić rzeczy jak są, a nie jak 
się wydają przez farbowane szkła. Staną oni 
zapewne w obronie uchwał komisji krajowej, a 
jeśli nie nda im się zmienić przekonania wię­
kszości i czy to rządowy czy Elsnera projekt 
wzięty będzie za podstawę do rozpraw, zada­
niem ich będzie starać się przynajmniej o zmo­
dyfikowanie projektu w poszczególnych pozy­
cjach, mianowicie w klasach niższych, dla któ­
rych zwykle komitet przy innych taryfick jaką 
taką okazywał względność.

Dalszem staraniem reprezentantów Galicji 
powinno być postawienie Czech na takiem sa­
mem stosunkowo stanowisku, na jakiem posta­
wioną będzie Galicja, to jest podniesienie tary­
fy czeskiej do odpowiedniej wysok ści, tak, aby 
już w pierwszem czytania równowaga między 
obu krajami jak najmniej została zwichniętą. 
W tym kiernnku mogłoby się im udać , po za­
łatwię aiu tarjf/ g ilioyjskiej, uzyskać poparcie 
«;e strony niektórych członków, którzy dziś prze­
ciw nim idą, bo wszystkich krajów interesem 
jest, aby żaden się nie wysunął z pod równego 
wymiaru ciężarów. Co w pierwszem czytaniu 
nie da się nzyskać, o to przy drngiem i trzi>- 
ciem czytaniu, a nakoniec w pełnej komisji wal­
czyć wypadnie, i powolną a niesnnżoną pracą 
zdobywać to, co może w pierwszem stadjnm 
obrad nie da się uzyskać.

' Nim przystąpię do ocenienia najnowszego 
projektn rządowego, powtórzę, co mi niedawno 
jeden z życzliwych waszemu krajowi członków 
komitetu powiedział. „Dla Galicji, rzekł on, 
niebezpieczeństwo przeciążenia podatkiem nie 
powstało jedynie w skutek wysokości tarjfy, w 
imienin rządu przez Elsnera proponowanej. W 
wyższym jeszcze stopnia zagrożoną jest Galieja 
przez ostre nad wszelką miarę ząklasowanie 
gruntów. Rzeczywiście, porównawszy rezultaty 
zaklasowania w poszczególnych krajach koron­
nych, dochodzi się do zdnmiewijących wyników.

I tak z przecięcia wszystkich innych pro- 
wincyj wynika, że tam do pierwizej, to jest 
wyżuej połowy klas za«zacowano ról 45 2 p’c., 
łąk 32 0 prc., ogrodów 51*5 prc., pastwisk 52*8 
prc., lasów 47 0 prc. W Galicji zaszacowano do 
tych samych klas ról 55 5 prc., łąk 56 8 prc., 
ogrodów 81*0 prc. pastwisk 74'5, lasów 59.4 
prc. Stosunek ten jeszcze pogorszony został 
przez dokonane tego roku reklasowanie, które 
podniosło ryczałtowy dochód z grantów w Gali­
cji o przeszło 400.000 złr. Chociażby więc u- 
dało się sprowadzić taryfę galicyjską do miary 
słusznej, to zawsze w skutek zbyt ostrego za- 
szacowania gruntów, podatek dężyć będzie na 
Galicji w wyższej mierze, niż na innych pro­
wincjach. Zaszacowanie to dokonane zostało 
przez detakzatorów, których podatkujący sami 
z grona swego wybrali, i na to dziś jnż ani 
rkąd ani komisja centralna nic poradzić nie mo­
gą. Dopiero na drodze reklamacji dadzą się po- 
nsnwuć zbyt rażące usterki, jeśli te reklamacje 
będą wcześnie przygotowane i ze znajomością 
rzeczy uzasadnione.*

Projekt taryfy, wypracowany przez referenta 
centralnego, nie edpowie napewne oczekiwaniom 
krajn. Zawiera on posyejo prawie ben wyjątku

wyższe od uchwał komisji krajowej. Chcąc jednak 
osądzić go według iłnsznośei, należy pamiętać o tem, 
że referent rządowy nie miał przy okładania tego 
projektn ręki zupełnie wolnej. Maeiał on uwzglę­
dnić uchwały jnż w komitecie zapadłe, a skoro ko­
mitet wbrew jego wnioskom podwyższył taryfę dla 
Szląska, musiał się w przytykających do Śzląska 
powiatach galicyjskich zastosować do tej nehwały, 
zaczem ze względu na równomierność wewnątrz 
krajn poszło podwyższenie wszystkich powiatów. 
Bez przytoczenia mnogich cyfr trudno dać dokład- 
n pogląd na najnowszy projekt rządowy. Chciej­
cie więc dziś poprzestać na:kilku luźnych uwagach. 
P. Elsner, jak wiadomo, dążył do podwyższenia 
taryfy galicyjskiej w wielkiem przecięciu o 34 prc. 
ponad uchwały komisji krajowej, roskładająe jednak 
to podwyższenie w nierównej mierze na poszcze­
gólne powiaty. W powiatach wschodnich podwyż­
szenie to miało wynosić przeszło 40 prc , podezas 
gdy w powiatach zachodnich miało się ono ograni­
czyć do skromniejszych rozmiarów. Gdy n. p. w B a- 
lej podwyższył on I klasę ról z 12 złr. na 15 złr., 
tu jest o 25 prc., to w Brzeżanach i w Stanisła­
wowie podniósł I  klasę ról z 6 złr. na 9 zlr. to 
jest o 50 prc., w Kołomyi z 7 złr. 75 ot. na 11 
złr. t. j. o 42 prc., w Horodence z 7 złr 25 ct. 
na 11 złr., t. j. o 51 prc. Nierówność z takiego 
dowolnego podnoszenia tar: f wynikająca, byłaby 
tem bardziej nciąśliwą, że w okręgn krakowskiej 
podkomisji klarowanie gruntów było łagodniejsze 
n>ś we wschodniej części kraju.

W zachodnich powiatach zaliczono w prze­
cięciu do wjrżizoj połowy klas: ról 39.6 pro., 
łąk 53.3 pro., ogrodów 758 pro., pastwisk 70.7 
pro., podczas gdy w okręgu podkomiaji tarno­
polskiej zaklaaowano do tyę,h Parnych klas: ról 
71.0 prc., łąk 62.8 pro, ogrodów 82 1 pro,, past­
wisk 84 2 .yjk- Byłaoy więc wschodnia część 
kraju dwa razy pokutowała, raz w skutek więk­
szego obarczenia taryfą, a pewtóre w skutek o- 
strzejszego zaklasowania grantów. Projekt obe­
cnie wypracowany w ministerstwie finansów dą­
ży także do podwyższenia tarjfj  ponad uchwa­
ły komisji krajowej, i to mniej więcej o 18 pro., 
ale rozkłada to podwyższenie na powiaty w ró­
wniejszej mierze, uwzględniając przytem grun­
ta słabsze, na które stosunkowo mniejszy pro­
cent podwyższenia przypada, niż na klasy wyż­
sze, to jest na grunta żyźniejsze. I tak, poró­
wnawszy powiaty wyżej nazwane, widzimy, że 
dla I. klasy ról w Białej naznaczono 14 złr., w 
Brzeżanach i w Stanisławowie 7 złr., w Horo- 
denca 8 złr. 50 ot., to jest we wszystkich tych 

; powiatach zarówno o 17 prc. wyżej od tohwał 
komisji krajowej. Ma przytem projekt najnow- 

1 sxy jedną wielką zaletę, to jest, że oizozędza 
lasy, dla którysk wnosi taryfę prawie w tej sa­
mej wysokości, w jakiej ją uchwaliła komisja 
krajowa. Tym sposobem przywraca on poniekąd 
właściwy stosunek między ziemią uprawną a 
ziemią zagajoną, stosunek uchwały komisji kra­
jowej może nie zupełnie szczęśliwie ngadnięty. 
Z rozpoznania stosunków rclniezo-gospodarskieh 
winnych krajach koronnych, mianowicie w kra­
jach górzystych, a do tych także trzecia część 
Galicji, to jest całe Podkarpacie należy, mógł 
każdy, kto j^sacse miał o tem wątpliwość, na­
być przekonania, jak przemagający wpływ na 
klimat, na obieg wód, na zagospodarowanie kra­
jów wywierają lasy, i jak wiele zależy na tem, 
żeby nie obarczać ich nadmiarem ciężarów, nie 
umniejszać w oczach właściciela ich wartości, i 
tak często tylko idealnej, a tem samem nie znie­
chęcać go do f ilar, jakich pielęgnowanie losów 
wymaga. Większość komitetu, o ile wiedzieć 

pciricla to sapatrywanie.-Jes^włęo n»- 
ćzit-j*, że przynajmniej taryfa lasowa według 
propozycji rządowej przyjętą zostanie.

M t  lipowa i weiscowa.
Owi* 3. liitopada

* Jutro po południu odbędzie się nieodwołalnie 
ostatnie przedstawienie dieramy prof. Kozłowskiego 
przy cenach zniżonych.

* W piątek dnia 5. b. a .  dbęd*'* się w sali
ratnszowej na dochód sitrót zakładu t* . Kazimie­
rza koncert pod przewodnictwem p. S. Skibińskiego 
z uprzejmym współudziałem panien P., M., Sk‘. i 
S t u d z i e ż  panów Sch., Wollmanua i lCyszugl.

* Posiedzenie Rady mlojskiej odbędzie się we
czwartek 4. listopada o gadzinie 6. wieczorem.

* Piękna pogoda sprzyjała wczorajszym zata- 
szkom, to też niezliczone tłumy odwiedziły do’a 
wczorajszego smętne miasto umarłych. Wieczoi e 
cały cmentarz płonął światłem. Dziś jnż pust» i 
ciemno na grobach, a gwar żyjących nie zakłć i 
zmarłym snu wiecznego, .

* Ponieważ, jak się komitet tymczasowy kasy
na artystyczno-literackiego przekonał, wielu orM 
nie doszły zaproszenia, dalej ponieważ nio jeden i 
zaproszonych nie wie, gdzie się ndać, aby złoży 
deklarację przystąpienia do kasyna, przypominamy 
ib każdy członek komitetu tymczasowego ma praw 
przyjmować deklaracje. Skład tego komitetu jei 
następujący : m>, Adoif Abrshamowicc, dr. Hen-y 
Berliner, dr. Owiklffiłki, Apollo Lubicz Chofouc^i 
•ki, Bolesław CserwJeński, Karol Greman, dr. ' 1 
Górecki, Robert Hefsrn, Hilary Jaworowski, Em 
Koraarnicki, dr. St. Krzyżanowski, Bolesław Ła 
now*ki, dr. Zdz. Marchwicki, dr. Tomasz Raysl 
Tadeusz Romanowicz, Romuald Starkel, Jan Sz'fi 
kowskl, Walery Tomaszewicz, Anreli Urbański, 1 
lip Zaleski, JnliuiB Zacharjewics.

* Wo czwartek dnia 4. listopada o godzinie 
rano odbędzie się w kośsiele 00 . Karmelitów i 
łobne nabożeństwo za dusze zmarłych towarzysui 
sztuki drukarskiej, na które zarząd Stswarzyszei 
zaprasza krewnych i przyjaciół po nmarłych 
legach.

* Z powoda pojawienia się szkarlatyny i dyi 
rji przy ulicach Ormiańskiej, Skarbkowskięf, T 
tralnej i Dominikańskiej, zarządziła Rada azhr 
okręgowa na wniosek fizykatn miejskiego beze 
cene zamknięcie szkół ludowych imienia Plrumc 
oza, Konarskiego i u 00 . Dominikanów. Z Rady szl 
nej okręgowej miejskiej. Lwów, 2. listopada jS

* Rozdawanie nagród sługom domowym i 
■zkańców miasta Lwowa, trzynasto z kolei, w 
dzie się w daiu Nowego roku 1881 o gedzlnło 
przed południem w sali Dyrekcji galicyjskiej^! 
oszczędności.

Ubiegać się mogą o nagrodę słudzy oł 
płci urodzeni w Galicji i Wielkiem księztwle 1 
kowskiem, jeżeli książeczką służbową udoweć 
iż u tego samego służb oda wey. od którego t 
nagrodę zgłaszają, lub u tegoż rodziny bez pi 
wy nie mniej jak piętnaście lat, .a z . tych prz; 
mniej ostatnie trzy lata we Lwowie służyli.

Nawet słudzy, którzy przed sześcioma 
przy rozdawaniu nagrodę otrzymali, mogą 
powtórną nagrodę ubiegać, jeżeli przez prt 
tych sześciu lat n tego samego słuibodawsy 
po śmierci tegoż n jego rodziny we Lwowie 
szkąjąoej w dalszej ałnżbie zostają.

Każdemu słudze, który się z ksiąśś 
wyższe lata służby udowadniającą w



jpHa. fasy oszczędności zgłosi, wydanym będzie I Wasyl Bojoiuk, Dmytro Zaparynink, Filipczuk i 
drukowany blankiet prośby, która po naleźyten Horyiuk.
wypełnieniu wskazanych w niej rabryk przez słu- 
ibodawców i przewielebnych księży proboszczów 
parafii, w których mieszkają, najpóźniej do 1. gri 
dnła r . b. w tej aamej kancelarji oddać należy, al­
bowiem późniejsze zgłoszenie się nie będzie uwzglę­
dnione.

Kto się w dnin Nowego roku osobiście nie 
stawi do odebrania przyznanej mu nagrody, przy­
pisie sobie samemu utratę takowej, jeżeli nie udo­
wodni przeszkody uchylić się nie dającej.

W stanie czynnym landwery mianowany zo­
stał majorem kapitan I. kl. Wincenty Kwiatkow­
ski, komendant stanisławowskiego bataljonu nr. 62, 
dalej przeniesieni zostali majorowie: Klemens Piłat 
z kolbuszowakiego bataljonu nr. 70 do niższo-au- 
strjackiego bataljonu strzelców obrony krajowej v. 
Kraus nr 5, a Adolf Jurski z buczackiego baU- 
fjonu nr. 70 do bataljonu bro takiego nr. 68. W 
piechocie kapitanami I. kl. mianowani zostali kapi­
tanowie II. kl.: Antoni Wokurka w sanockim ba- 
taljonie nr. 57 i Tytus Kraft w koiomyjskim ba- 
taljonie nr. 66. Porncznikami mianowani podpo­
rucznicy : Grzegorz Kawifiskl w czerniowieckim 
bataljonic nr. 77, Karol Pabel w Samborskim ba- 
taljonie nr. 61, Cyryli Teffun w sanoekim bataljo- 
nle nr. 57, Mikołaj Damkiewicz w przemyskim ba- 
taljonie nr. 59. Podporucznikiem mianowany został 
r ł r *flpit* oficera Ludmir Pisarzik w tarnopolskim 
bataljonie nr. 71.

W nieczynnym stanie mianowani zostali: ka­
pitanem I klasy, kapitan II kl. Rnd<lf hr. Mera- 
wiglia-Corvelli f  krakowskim batalionio nr. 52; 
kapitanami II kL porucznicy: Konstantyn Dębski 
w przemyskim batalionie nr. 59, Adolf Kwiatków* 
aki w Samborskim b&t&iionie nr. 61, Karol Rsąstte 
w wadowickim b&tal. nr. 54, K*z’ "erz Gutowski 
w kolom- j-kim bat. nr. 66 i Wincenty Golczcwtki 
w żółkiewskim, bat. nr. 64; porucznikami miano­
wani podporucznicy: Ludwik Mii ller w stanisławow­
skim bat. nr. 62, Józef Schaff w stryjskim bata 
nr. 65, Franciszek Hołub w Samborskim bat. nr. 
61, Heurjk Nettwall w koiomyjskim bat. nr. 66, 
Franciszek Rziha w tarnowskim bat. nr. 53, Aloj­
zy Lznger w esortkowskim bat. nr. 69, Jan Vieto- 
rin w Samborskim bat. nr, 61, Wilhelm Kandler 
W kolbuszowsklm b*t, nr. 56, Jsu Jolefi w p~ze- 
myskim batal. nr. 59, Wacław Grega w kroś efi- 
■kim bat. nr. 58, Jahób Oorecht w stryjskim bat. 
nr. 65, Józef Hnatek w czortkowskim bat. nr. 69, 
Albin Bref w sunckim bat. nr. 57 , dr. Ezechiel 
Friedmana w knśaiofiskim bat. nr. 58. dr. Juliusz 
Duschenes w buczackim bat. nr. 70, Gustaw Majer 
w kocmafiskim bat. nr. 76, Alojzy L->renz w tar­
nopolskim batal. nr. 71, Leopold Llnhart w kro- 
źniefiskim bat. nr. 58, Bronisław Mnaall w tarnow­
skim batal. nr. 53, Józef Reiehel w rj izowskim 
bat. nr. 55, Lotar Strobl v. Albeg w kolbnszow 
ffUm batal. nr. 56, dr. Jan Derabaum w czernio 

Adolf Gfotz w przemyskim

— Horodenka. Z grupy posiadłości mniejszej 
wybtanl zostali do Rady powiatowej : Teodor Ku- 
sznierz wójt z Niezwlsk. Wasyl Słomiauy wójt z 
Haratimowa. Michał Hrywnak wójt z Podwerbiec. 
Pawle Czermak z Horodnioy. Leon Jaskułowski 
wójt z Zywaczowa. Michał Lenartowicz notarjusz, 
prezes Rady pow., poseł na lejm. Mikołaj Perna- 
rowski naczelnik połączonej gminy Korniów. Wasyl 
Wasytyniuk wójt z Jasieuowa. Iwan Basarab wójt 
z Szortowca. Jnrko Jaszczuk wójt z Siemakowiec. 
Tomko Wołoszciuk wójt z Po toczysk. Wasyl Bu- 
czowski wójt z Serafina.

— Ze S law u ty . „Od 1. września robota w 
tutejszej fabryce sukna ki. Sanguszki zost„.» za­
wieszoną. Dwustu robotników pozostało bez robo­
ty i prawie bez środków do życia. Roboty zostały 
zawieszone z powodu koniecznych metioracyj w fa­
bryce. Twierdzą, że zarząd fabryki ma się zająć 
losem robotników, choć w części na czas zawie­
szenia robót."

Propaganda socjalistyczna. Przedwczo­
raj wieczorem w rozmaitych dzielnicach Wiednia 
rozrzncano pisma socjalistyczne ; bądź je afiszowa­
no na mnraob, bądź wrzucano do otwartych bram 
kamienic, albo w kopertach w wielkiej ilości nie­
znacznie wsuwano w dzienniki na stołach rest&u- 
racyj i kawisrfi. Pisma te nosiły tytuł: „Eto jest. 
robotnikiem" ? Także i dzieciom przechodzącym 
wsuwano je w ręce. Policja uwiadomiona o tern 
rozpoczęła poszukiwania. Policjant Markowicz w 
poniedziałek zrana o godzinie 6 tej przychwytał ja­
kiegoś młodego człowieka w chwili gdy przylepiał 
taki afisz na rrgn ulicy Belwederskiej, i oświad­
czył nieznajomemu *e go aresztnje. W tej samej 
chwili zjawiło się nagle jakby z pod ziemi około 
siedmiu indywiduów, widocznie towarzysze afUzcr,*, 
zmaltretowali policjanta, i wyrwawszy z rąk jego 
zdobycz — uciekli. Wczoraj arei ztowaia wiedefi 
ska mnóstwo podejrzanych osób, jednakowoż wła' 
ściwyeh agitatorów nia odkryto jeszcze.

ne według pojedyficzych ataeyj, Ieez tylko w ogól- statuje minister sk&rba, że z ostatniego rokn 
skarbowego pozostaje niedobór w sumie 5 
mil. marek, który pożyczką pokryć trzeba. 
Preliminarz na r. 1880—81 wykazuje 912 
nul. marek dochodów i tyleż wydatków. Z 
niemieckim ministrem skarbu ułożono się, że 
nadwyżki z pewnych nowych podatków, na 
cele Rzeszy ustanowionych, użyte będą na 
zniżenie podatków stałych w Prusiech.

Nowy Jork d. 3. listopada. Republi­
kanin Garfield wybrany na prezydenta, a 
Arthur na wiceprezydenta Stanów Zjedno­
czonych .

Gospodarstwo, przemysł i handel, 

Sprawozdanie Z XI. pełnego posiedzenia
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej, odbyte­
go dnia 20. października 1880, pod przewodni­
ctwem prezydenta Izby p- Edwarda S i m o n a .  

fDokoriczenie..)
Ministerstwo handlu zawezwało Izbę, aby ce­

lem r e w i z j i  k o l e j o w y c h  t a r y f  f r - aeh t o-  
wy  eh przez osobną komisję, złożoną z Indzi fa­
chowych i ewentualnej zmiany tych taryf, przedło­
żyła życzenia swoje i wnioski, mianowicie co do 
następujących artykułów: kory garbarskiej, żelaza 
i stali kutej i walcowanej, rudy, zboża i nasion, 
drzewa, kartofli, węgli kamiennych i kwasu, ma­
szyn rolniczych, wyrobów młynarskich, petroleum

P rzy jech a li dnia 3. listopada 1880.
HOTEL ŻORZA : Szczęt, hr. Kozlebrodzki z 

Chlebowa. Z. hr. Lsdóchowska z Wołynia. Dr. W. 
R-micher z Wiednia. Dr. J. Rosner z Białej.

HOTEL EUROPEJSKI: M. Kozłowski z Ostro- 
t a .  J . Pokifiski i B. Zdarski z Żółkwi. E. Reiu- 
hard z Wiednia.

HOTEL LANGA : M. Buksbaum, A. Fried- 
mann, E Pliwa i A. Ulrich z Wiednia.

HOTEL ANGIELSKI: T. Kenar z Ujścia. A. 
Udrycki z Choronowa. W. Rylski z Uhryna.

HOTEL LAZARUSA : M. Rludsberg z Bawa- 
rji. J. Nowakowski z Pohulanea. A. Bautz z Chle- 
wczan. M. Stelfer z Wiszenki.

wieckim batal. nr. 77, Adolf w .
bst. nr. 59. (D. n.) ' żelaza i stali rurowej, soli, spirytusu, kamieni i

  Wiadomości policyjne z dnia 30. i 3hi cegieł. Wymieniając przcdewszystkiem te artykuły,
października. Skradziono z pomieszkania p. O. ul. i nie wyklucza wyg. ministerstwo woale eweutualno- 

raaickich 2 srebrne łyżeczki oznaczone literami, śei‘ aby w zakres sprawozdania nie wciągnąć tak- 
A. M.; p. K. M. popielaty szal i czarny surdul *e innych artykułów ważnych dla haudlu i prze- 
(auglais) i 2 brzytwy w uowem pudełku; p. M. W. ,mysłu.

nej cyfrze na całej linii i tylko zbisrowo bez roz- 
gatunkowania na przesyłki pojedyncze, pół- lub et 
łowagonowe.

Gdyby Izba obecnie od siebie udała się do 
zarządów kolejowych o udzielenie tych dat, to wąt­
pić należy, ażaliby koleje dostarczyły jej tako­
wych wedle wymagań ministerstwa, a to tembar- 
dziej, ile że zebranie tych dat witleby wymagało 
pracy, do czege zarządy kolejowe w obee Izby han­
dlowej nie są obowiązane. Przeciwnie Wys. mini- 
stentwo ma prawo zażądać od kolei potrzebnego 
mn materjału i koleje nie omieszkałyby z pewno­
ścią dostarczyć go według otrzymanych wskazówek 
szybko i dokładnie, poczem dopiero Izba zająćby 
się mogła należytem zestawieniem dostarczonych 
jej dat 1 wyprowadzeniem z takowych uzasadnio­
nych wniosków.

Z tych powodów biuro Izby wygotowało i wy­
słało jnż do Wys. c. k. ministerstwa handlu oduo- 
śne przedstawienie z prośbą, aby bezpośrednio od 
siebie zażądało od zarządów kolejowych dat wy­
mienionych w pytaniach ad a) i b) i takowe Izbie 
udzieliło, która nie tylko użyje go przy obecnie po­
ruszonej Bprawie, ale przyjdzie o m  w posiadanie 
cenusgo materjału, jakim dotąd nie rozporządzała.

Bióro Izby ndało się także do Izb handlowych 
w Krakowie i Brodach z propozycją wspólnego na­
radzenia się w tej cały kraj równie obchodzącej 
sprawie żywotnej, do czego Izba brodzka niezwło­
cznie przystąpiła, zaś odpowiedź Izby krakowskiej 
jeBzcie zalega.

Ekspertyza odbyła już dwa posiedzenia i wy- ' 
sadziła ze awego łona subkomisję która ietniejące; 
tarjfy austrjackie porównać ma z gierskiemi, ro- 
syjskiemi i rumufiskiemi taryfami i spostrzeżenia1 
swoje 1 wnioski przedłożyć pełnej t pertyzie.

Oprócz tej czynności polecono snbkomisjl za-, 
jąć się wygotowaniem kwestjonarza i rozesłaniem 
do interesowanych kupców i przemysłowców.

Izba przyjmuje do wiadomości:
8. Izba uchwaliła p r e l i m i n a r z  wydatków 

swoich na r o k  1 8 8 1  w kwocie 10384 złr. w. a. 
z dotychczasowym rozkładem po £ ’/, eenta od je­
dnego złotego opłacanego podatku zarobkowego. j O godzinie 7mej wieczór:

t i  o A n< .i ._ i Girofló-Girofla
j jT 0 i8 { |rć łi1 5 y  G ć lZ S ty  N ćirO dO W G j. ‘ Opera komiczna w 3 aktach p. Alberta Vauloo

Budapeszt d. 2. listopada. Komisje 
delegacji węgierskiej przyjęty zamknięcia 
rachunkowe za r. 1879, dały absolutorjnm 
z wydatków roku 1878 i 1879 w Bośnii i 
Hercegowinie, i załatwiły 
wojennej, w którym ordynarjnm } 70.000 
złr., a ekstraordynarjnm o 106.000 z łr .! 
okroiły. 00

Komisja wojskowa delegacji węgier-1 
skiej obradowana nad ekstr&ordynarjum b a - .D0 
dżetu wojskowego. Okroiwszy pozycję n&

7. Mo  
Dukat holenderski .

„ cesarski 
Napoleondor .
Pófimpeijał rosyjski 
Rubel rosyjski srebrny 

„ ,c papierowy 
100 marek niemieckie 
Srebro .
Kupony w srebrze ,

* s t y .
5 52 
5 54
9 32 
9 62 
1 57 
1 17 

57 50 
9S 50 
99 25

5 62
6 64 
9 42 
9 73 
1 71 
1 19

58 30 
100 50 
100 25

KURS GIEŁDY WIEDEŃSKIE;! 
Wiedeń i. Listopada 1880. 

godzina 2 minut 22. popołudnia.

W teatr z t hr. Szarbka.
Dziś, we środę dala 3. listopada 1880.

S Y N  K O R A L U
Dramat w 4 akt-ieł- z francuskiego Alberta Delpit,

PwMąseś; » godzty ;■> 7w*j wjwuftr.
We czwartek duia 4. listopada 1880,

O godz. 4. po południu: 
p i ą t e  p r z e d s t a w i e n i e

olbrzymiej zmiennej Dioramy.

ł
i
t

ul. Trybunalska eiarne palto; p. S. O. ul. Krasi­
ckich 2 srebrne łyżeczki oznsczone lit. R. O .; p. 
J .  K. L 69 nl. Sapiehy podnzzkę i pierzynkę dzie­
cinną w poszewce z niebieskim szlakiem, oznaczo­
ną lit. K .; p. J . M. 1. 71 ul. Gródecka czarny pu- 
dlares z kwotą 70 rubli w banknotach.

Straż policyjna aresztowała pisarza pokątnego 
Ł  M., poztlakowanego o kradzież 70 rubli, Mi- 

-fcatn Jm włalnlntiojp) mn podejrzane posiadanie 
srebrnej tabakierki.

Złożono w policji: kartę banku zast. 1. 48 861 
na zastawiony za 5 zł. złoty sygnet i kartę gal. 
banku zast. na zastaw/ony złoty zegarek, znalezione 
na ulicy.

Dnia 1. i 2. listopada. Skradziono z pomie­
szkania p. J . J. 1. 4 nl. Słoneczna ze strychn 10 
damskich koszul; p. M. J . 1. 19 nl. Ormiańska 1 
suknię perkalową, 1 suknię popielatą, 2 suknie 
wełniane brązowe, 1 tunikę wiśniową; p. H. W. 
1. 14 ul. Sobieskiego stołową łyżkę srebrną; p. B. 
F . z wozu na ulicy Krakowskiej 6 miedzianych 
rądli, oznaczonych lit. B. F . ; p. W. H. skórzaną 
popiulat; torbeczkę, w której znajdował się złoty 
pferśoień z białym kamyczkiem.

Komisarjatowi dzielnicy I. oddano zabłąkane­
go w mieście wieprza.

Pani T. W. zgubiła w sobotę po południu w 
uliey Teatralnej sobolowy kołnierz. Warkocz czar­
nych włosów, znalesio: / na ulicy złożono w policji.

^ *gmin
— Do Rady pow. śniatyńskiej z grupy 

wiejskich dnia 28. listopada wybrani zostali: 
Jan Kapri wł. dóbr, Stefan Moysa wt. dóbr, Eug. 
Krzysztofowlcz wleśs. dóbr, M. Niementowski bur­
mistrz śniatyfiski, kt. Ozarkiewicz, ks. Koszyfiski, 
ks. Łukaszewicz i pięciu włościan: M. Kurylyes,

Zadaniem komisji rzeczoznawców będzie nabyć 
przekonania, czy I o Ile nasze stosunki taryfowe 
knrzystniejsze są lub nie od węgierskich i ulemie- 
chich, przyczem jeduak komisja ze względn na o- 
grom materjałn ogrsniczy się na taryfy dla rnehu 
wewnętrznego z wykluczeniem rnehu do portów 
morskich.

Pytania przedłożone Izbie do odpowiedzi są 
następujące

a) Jakie ilości z pomienionych powyżej arty­
kułów przewieziono na kolejach w latach 1878, 
1879, 1880, tak w przewozie jak i w wywozie i 
z których stacyj ?

b) Wiele z tych ilości w każdym rokn tak 
w przewozie jak i w wywozie przewieziono w po­
jedynczych przesyłkach, wiele w ilościach przynaj­
mniej po 5.000 klg. i wiele w catych wagom eh po 
10.000 klg. i wyżej ?

c) Czy według nabytego doświadczenia poią 
daną jest w interesie handlu i produkcji zmiana ta­
ryf dla powyżej wymienionych artykułów w ogóle, 
lub też dla niektórych tylho i w jakiej wysokości?

d) Czy i o ile w skntek ewentualnych obni­
żeń taryfowych spodziewać się można wzmożenia 
ruchu, w którym to względzie odnośne twierdzenie 
należyeie uzasadnić należy?

Sekretarz Izby, radea p. Bodyfiski, oświadczył, 
że dat zażądanych przez Wys. e. k. ministerstwo 
w punktach a) i b) Iiba żadną miarą dostarczyć 
nie może, gdyż nie tylko że zarządy kolejowe z 
wyjątkiem zarządu kolei Karola Ludwika nie u- 
dzielają Izbie, mimo odnośnego wezwania, rocznych 
sprawozdań o mchu na swoich kolejach, ale nadto 
i daty, które zebrać było można ze sprawozdania

Losy kredytowe 177.— 
Azglo-austr. 117 20 
Kolej Kar. Lnd. 270.— 
Kolej Polud. 84.25 
Kolej Elżbiety 193.50 
Węg. Nordostb 145.— 
Weg, obi. p. w zL 84.— 
Losy z r. 1864 172 — 
Rezta weg. 6,/* 107 07 
Bankrereiz 136.25 
Loty wtfftor. 108.—

Węgier, kred. 249.50 
Uaionsbazk 110.30 
Nordbaha 241.— 
Kolej AlfOld. 152 50 
Kolej Lw.-czer. 162.— 
Wied. OomuuaL 114.— 
Galia. iademaaL 97.80 
Kolej sledmiog. 107 80 
Losy tureekie 14.10 
Rosy. rubel pap. 1.17.7, 
Marki niemieckie —,—

1
Eag. Leterier, z muzyką Karola Lecoq’a. 

"*»**ewc«sarar»ar — —  'rm&e

rudągi kolejowe.
P e d ł a g  z e g a r a  l w o w s k i e g o .

ODCHODZĄ ZE LWOWA:
badżet *n&ryn&rki TX) KRAKOWA: o godzinie 10 min. 50 przed północą

pociąg pospioMny; o go<U. ż. mia. 6U rano pociąg 
oiobowy, o godzinie B minut 9 po południu pociąg
DUNZ&By<
PODWOLOCZY8K: z Podzamcza: o godz. 10 min. 52 

a śr pociąg mięezany; o godz. 12 m. 68 w połnd. 
}«ciąg sięszany.

CZERNIOWOEC: o godz. 6 min. 30 rano, pooiąg po- 
ipieeznj o godz. 18 min. 10 rano, pociąg miąezany, 

dz. 11 min. 10 w nocy pociąg miętzany.

Usposobienie słabe.
W iedeń  i. 3 listopada 

godzina 10 minnt 40 przed połndniem:
Akcje kredytowe 28 7.20 Aiglo-austrjac. 118.20 
Kolei Kar. Lnd. 270.— Kolej Połndr —.— 
Uniousbaiik 110.50 Napoleondoi . 9416 
Roeyj. banknt.y —.— Usposokienie: ciche, 

i r l i i  d. 2. listopada 
godzina 5 minnt 36 po południa:

Sosyj?. bank. 203.90 Akcje kredyt 485.50
Lombardy 146.— Galicyjskie 116.90
Kolei Rumuń. 53.30 Anstr. banku 173 90

Kaaa galie. Towarzystwa kredytowego
dnpnje Sprzedaje 

Listy zastawne oprócz kupo­
nów 100 złr. po . 97 — 97 50

4% uisty zastawne oprócz kupo­
nów 100 złr. po . 91 25 92 —

Lwów, dnia 3. listopada 1880. 
"""w w w k —b w — — ■sewz— — ■

Z araz  do  w y n a ję t a  n a  I. p i ę t r a  
p rzy  n licy  O r m i a ń s k i e j  1. 2 9 , od 
t r o r tn ,  t rz y  pokofe  z a lk o w ą , p rz e d p o ­
k o je m , k u c h n ią , p iw n icą  1 s try ch em .
swasmazwBMiemBmssmmsB— sam— sss— ssn—

Drukarnia Gazety Narodowej poszu­
kuje „praktykanta*, i  okonczoną najmniej 
3 klasą gimnazjalną lab realną.

d m i .  nadbrzeżne o 322.772 tndzież S,^ S o D Z A % “£ w 6 w ^  "  “
zycjg na koszary artylerji na Podgórza, resztę z b-wakowa: 0 god*. slS u  40 nno pociąg poipieizu, 
pozycyj ekstraordynarjnm, po długiej roz-‘ 
prawie nad fortyfikacjami w Galicji, b e z  
z m i a n y  zawotowała.

Rzym 2. listopada. Jak „Aurora* «a-( ^ ^ “ i u p d ą g ^ s Ś * ^
pewnia, między Watykanem a Moskwą pod- z podwOŁOCZySK: ua dworsec wPodzamcm:
pisany został ostatniemi dniami nkład co z czERNiowffic” mu. 8 wieczór, pociąg
do najważniejszych kwestyj religijnych, a 1 pospieszny; o godz 4 min. 5 rano, pociąg mięuany

! o godz. 3 min. 58 po południu, pociąg mięsuny.
minut 44

godz.I •  godz. 9 min. 87 wieczór, pooiąg osobowy o
11 min. 20 prsed południem pociąg mięszany.

Z PODWOŁOCZYSK: na dworzec główny, lwowski o go- 
| dżinie 10 min, 60 wieczór, pociąg pospieszny, o gods

Naszym usytelnikom, którzy Wiedefi odwie­
dzają i donre zegarki kieszonkowe nabyć sobie ty- 
ezą, zalecamy firmę P k . F ro m m  Rothenthurm- 
etrasse 9, Yis A yis Wollzeile. Ilustrowane cenniki 
na żądanie gratis i franco.

Cenny najtafisze w o&łej monarehM.

o godz. 4  min. 12 

o gods

zatem przywrócone zostaną między niemi j 
regnlarne stosunki, które od wielu lat prze-' 
rwane były.

P ary i d. 2. listopaua. W  piśmie do 
kardynała Guiberta grataluje Ojcióc św. bi­
skupom obrony zakonów, których prześlado­
wanie przewidywać każe ciężkie nieszczę 
ścia. Ojciec św. ubolewa, że przewódzcy 
rządu nie przyjęli deklaracji, którą przecie 
rządzący sami ofiarowali. Ma sobie za obo­
wiązek protestować i wszędzie ochraniać 
urządzenia i prawa kościoła, i spodziewa 
się, że przy poparcia biskupów i pomocy 
Bożej jedność mięazy lud. n chrześciańskim, 
biskupami i najwyższym pasterzem utrzy­
maną zostanie.

Jutro przystąpi rząu w dalszych lOciu 
departamentach do wykonania dekretów 
przeciw zakonom.

Dziennikowi „la Commnne(< wytoczono 
proces za artyknł, znieważający armię.

Rerlin d. 2. listopaua. „Nordd. AUg. 
Ztg.« oświad za, że pogłoska, jakoby Bis-

o gods. 3 min. 58 po południu, pociąg mięsiaiiy. 
STANISŁAWOWA: u  Stryj : e godsuie 8 mini

kolei Karola Ludwika, nie byłyby dla ministerstwa mark zamyślał żądać dymisji, żadnej niema 
wystarczające, gdyż odnośne cyfry nie są wykaza-! podstawy. — W pruskiej Izbie posłów kon-

ZE
wieczór.

DO PODWOŁOCZYSK: s głównego dworca: •  gods. 6 ; 
rano, pooiąg pospieszny, o godzinie 12 minut l<0 
p  połud. pociąg mięssany o godz. 10 min. 31 wie < 
wór, pooiąg mieszany.

Lwów, s Itbf  haa.?jowsj, 3 listopada 
!. A h «j» s z t u k ę  

(bez kuponu bieżącego).
Kolej g&lic Karola Ludwika. . 261 —

„ Lwoweko-Czerniow.-Jaskz . 161 —
Bzu ku hypot. galic. po 200 zł. . 291 •— 

jc kredyt galie. po 200 złr 250 -

 n h a rd a
Teatr małp i psów.

W sali Stowarzyszenia 
„Gwiazda

przy ulicy Fraściszbański, ueebs 7. 
Codziennie przedstawienie wieczorem 

o godzinie 7mej.
W katdą niedzielę i święto dwa przedstawienia o godzi­

nie 4tej i 7mej wieczór.
We czwartek dnia 4. listopada, po raz pierwszy: 

Przedstawienie 
zgreskopljnyeh obrazów aadenzyek 

I Sprzedaż biletów od.jgodziny 10. runo do 4. pepo- 
. łndniu w trafioe hotelu Angielskiego, nl. Karolu Ludwika. 

Plakaty zawierają blitzze szczegół 
ssBWtfnnnKUMMMMmnHmuMimmMMasiiamNmiumB

273 50 
164 
296 
755

C e n a  n a f i a ń e z a .
»

IL L i s t y  z a s t a w k a  za 100 
(bez kuponu bieżącego).

d r .

W
okres.

96 60 
91 — 
96 60 

101 30 
100 —  

100 złr.

6097 
92 — 
97 60 

102 80 
101 56

Tow. kred. galie. & prot. w. a.
9 9 I ^
> ■ s 5 _

Banku hypot. galie. 6 prot.
Galie. Zakł. kred. ™łoK 6 pret.

HI. L i f t v  dłnfine za 
Ogólnego rolnioz. kred. Zakładu 

dla Galicji i Bukowiny 6 pret 92 — 94 —
1Y O b l i ą ś  za 100 złr.

Indemnizacyjne galicyjskie . 97 75 ( 8 75
Obligacje komun. Zakł. kr. wł 6°/, 100 — 
Pożyczka kraj. z r. 1878 po 6 pr 100 —
Losy miasta Ar azowa . 19 50Qfem‘a}aiDAWO OM

«r beczkach po  M O  i MOO ki.
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C. k. uprzyw.

Lampy naftowe
w formie świec 

zastępują zapełnię 
5  świece stearynowe. Oświe 
© tlento za 12 godzin 1 ct.

Cena jednej 30 c t 
f  Przy odbiorze na tuziny 
ą  najwyższy rabat.
|  M. Hasenorhl,
o  we W ie d n iu ,

"uilmilinustri 8 w podwó­
rzu nu pruwo.
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Przez pierwsze kolegia medyczne 
Niemczech badane i przez Wy*, c. k. na- 
mlestnictwo we Węgrzech z powodu iwej 
wybornej użytecznośoi konceiijonowane, 
od 25 lat z najlepszym skutkiem używane, 

Webera

Płótno gońcowe
przeciw wszelkiego zajn gośćca, reuma 
tyimu, rwania w członkach, bolom w pier- 
auch, grzbiecie i krzykach ( -ostrzał), go- 
fcewi w nogach i t. p. Pakiet 1 złr. 5 ct.; 
podwójny 2 złr. 10 ct. Po użyciu p łó tna 
goicowego uwolniłam aię od moich dłu­
goletnich cierpień gotcowych.

Jan Bada, rzeżnik W Miizkolczn. 
Polecane mi przez moją przyjaciółki 

goścowe utyłam z dobrym >kutpłótno „ .
ciem, upraszam tedy pana o przysłanie mi 
znown S pakietów za zaliczeniem. 

Hudolatadt Kanonie* ~lóder.
Tak samo sławny

Paryski plaster uniwersały,
K eeiw ranom wszelkiego rodzaju, ropnie- 
niopi i wrzodom, odmrożeniom i agnioi 
kom. Słoik wraz z przepisem utycia 35 ct.

awdzfwe: jedynie i wy- 
handln O . T .  

aptece Zygmunta 
3764 2 - ?

Do nabyć t prawi 
łącznie we Lwowie: 
^ l u k l e r a  

B u e k e r u .

W instytucie naukowym
ul. Piokanka Nr. Al.

rozpoczyna się nowy kurs
■ dniom 1. n m ia ia .
Instytut pnygotownje do sgzaml 

wstępny oh do szkół kadeokiaa i do 
lUoh o. k. Zakładów i akadtmljakadtmlj

o
ma

. opiekę 
i gimnastyka, 

szkołę szermier­
ki ped kierownictwem znanego Dyrektora 

_ -  ■ ■ ■ ‘erk i.
da

przy Zakładzie jast 
Instytut uf

rssf
trzymuje takie u 
irownictwem znan _ 

koncesyowanego Zakładu szermierki Alfre 
da Assinga. Gdy zwykła, a ssczególnie 
w r. Morzącym wielka ilość koaspetentów 

sskoły kadeckUj odpadła i  powoda 
rozwiniętej budowy olała, 

'e pensjonat Zakładu, 
środków by młodzież 
ię nalsłyoit. 

i t  przyjmuje takis uoiaiów 
iskół śrsdalch pubUomych na wikt, mlaaz- 
kania I domowe korrepetycyz i zarazem 
.  milknie leh na pray łych jednorocznych 
ochotników.

K o e s tllc h
8769 16-24 dyrektor zakładu.

T A M  A T I cukierki z owoou rozwk 
l A j l A f l i niąiaeego p r z e e i w  ZA

D f D I E N ^ f e l S t
Griflon

Orammont, 25. jn  ,wowir -  aptcoe .p 
KnyianowsUago i p. ffiirolaśoĄa. W 8t 
•Wawowie ant T. Steehera. 1618 8—f

Ponieważ adi_.o mi -ię nabycie 
kilka partji towarów znacznie ni 
*ei ceny fabrycznej, przeto sprze 

^  je 70 MMrtspnyd wnrih.
l l e d  ś»e rśm n y  81/, metr. dług. I 1/* 

metr. ezer., dobra mateija s s t  zŁ 4. 
■ a t e i j e  na płaazoae> deszczowe z do­

brej wełny, metr pó 1 zŁ 80 ot.
H e  u  m ę t y k e w y ,  trwałe t 

obre, metr po 2  zł. 80 o t 
M a t e r i e  m u i p e d n l e  m in io w e  ■ 

obrąf wełny na 1 spodnie 1*17 metr. 
8 nłr.

Bardzo wielki wybór pięknych mi 
tery} na paltoty zimowe, spodnie, ubrr 
nia. szewioty, kamgarny, baje, pili d pę- 
rtmeo, d o u n jr  ftp:

JanStłkarowsky
w Bernie (Brtinn)

■kład fabryczny hartowny i częściowy. 
8*84 - w z»>ry opia 3 -16

H f A G  A Z Y N  F D T B B

r. IZłPCZYJiSKIPf iO
dawniej Stanisław Armatys

we Lwowie ulica H a l icza  Nr. 1.
polecam na sezon zimowy:

F u t r a  d o  p o d r . ś y  I d o  " l a s t a  męzkie f damskie.
Paletoty dumiskte inaczej ( p o l o n e z y )  podszyte i wyłoioie futrem 

na snoaóH męski.
Kaftany aatraehamowe podszyte takie futrem na npoŁób palototo- 

wy bardzo długi
K o ł w i e r s e  i  z a r ę k a w k i  <1 n3kie w rozmaitych gatunkach.
Kurtki do polowania, kołpaki, cmapkl, d ki do sin i przed 

łóżka, Zarękawki myśliwrkle futrzane które szczególnie dla 
PP. urzęduisów kolejowych są n»dor praktyczno od zł. 2.-V> do 6 zł. 
Wazelkie wyroby wykonywane ą podłng najświeższych żurnali. Ceny 

najnmiarkowańsze.
Dla dogodności moich P. T. odbiorców otrzymuje znaczne zapasy 

W 1 E B Z C H O W  GOTOWYCH do FUTER damskich tak z m a t<  ?y j 
wełnianych jakoteż czysto jedwabnych liodskich niemniej posiadam 
na składzie wierzchy g o t o w e  do futer męzkich.

Zamówienia z prowincji za nadesłaniem dokładnej miary, uskutecz­
niam z największym pośpiechem akuratnością i sumiennością, gwarantując 
za prawdziwość i dobroć towarn.

denniki na żądanie franco.

Proszek odwaniający, 
K W A S  K A R B O L O W Y , j  

Chlorek wapna, 
Siarczan żelaza (kop er was / 

ISai 
P o t p o u r r i ,  

Świeczki do kadzenia,
■łnięce do oiwonienle pomle* 
szkad , atajeu, prewetów, ka­
naków llpj, poluoa hurtownie 

małych partiach, handel

Józefa k le ili,

T T n  Y t o l l l Q 7 A  na Bezon zimowy najmodniejsze polecam po i e 
■ l A l l p C l U O Z i u  nach przystępnych, pojedyncze od 6 zł., strojne 
od 10 zł. i wyżej.

Puder najlepszy pudełko 1 zł. 20 ot.
Tióra strusie, czaple itd. przyjmuję do prania, farbowania i fryzowania

M. Topolnicka WG Lwowie plac Halicki Nr. 1.

3924
o b o k

i  <
B r y g i d e k .

S O H T E K A
Ieezy i listownie D r .  B L O C H  

w Wiedniu, Fraterstrasse 42.

Magazyn towarów blawatnych i płócien
BAZYLEGO T0W AR11CK1EG0 Następców

Łitcótr ,  Młynek J. 32.
W&F poleca po cenach umiarkowanych w największym wyborze

•/. n «b r o t r «A {
PRZEDTEM

J. D Ą B R O W S K I  A  L. W E I G E Ł
we Lw om  przy ulicy Balickiej pod l. 17,

„DAWNIEJ W. PENTHEK* 
prócz ZEGARKÓW 1 ZEGARÓW z najsłynniejszych fabryk,

otrzymał wielki zapas złotych i srebrnych rzeczy.
nw^zczególi > zwraca się uwagę na w y p r a n y  w eae ln ©  

■o srebra, na 6 i 12 osób w szkatułach.
Wszelkie zamówienia z prowincji uskutecznia się jak najrychle,

§
£
a
0Wa

■Sr* maszyn grających. -® s

Gumi i pęcherze rybie
najpewniejsza prezerwatywa praw. franc., tuzin po 1. 2, f', 4 I ił. S p e c ja ł-  
l o i e i  d a m s k i e  tuzin 2.50, o e h r a m la e a e  o d  p o m a i a d  (w formie >aa
.ów) azt. 2.60, wysyła pod d- renja za Dobraniem .Gnmmiwaaren-Ż m tle-A lf it 
M o só , Wiedeń, I. KOllnerho^aase Nr. 4. L piętr 8614 8—7

1

Próby na żądanie iramko.

T A P I O K A
pana G ro a lt  Ju n io r w  P a ry ż u .

Ulica 81 Apolline Nr. 12.
ZUPA ZALECANA. — Tapioka Brazylijska czysta i naturalna jest po­

karmem smacznym i pożywnym, zdrowym i wzmacniającym dla chorych, po- 
ada własności hygieniczne nznane 1 potwierdzone od dawna, ale nie ma 

prodnkta służącego do pożywienia człowieka, któryby podlegał liczniąjszyn 
fałszerstwom. P. Payen sławny ohemik, członek Instytutu francuskiego w 
swej uczonej rozprawie o pokarm ach do spożywania praes 

dni używanych tak określa własności Tapioki czystej i : ituralnej, 
które ją wyróżniają, od Tapioki sztucznej: PrawdziwaTapioka brazylijska 
czysta i naturalna w niczem nie psyje bynamniej smaku i zapachu 
rosołu, ani mleka. Tapioka zaś podrabiana zmienia i psuje smak pły­
nów, robi je nieprzyjemne mi. 3417 1 -26

Kupujący, którzy żądać będą aby na każdej paczce znajdowały się cech 
prawdziwą) i czystej Tapioki i Groult, nnikną fałszerstwa i osznkaństwa 

Skład we Lwowie w aptece Piotra Mikolascha.

P B A W D Z IW E
PIGUŁKI MORISOYA 

P l  a a t h a u d  m u l i n .
nąjlepize ze środków ezyizciących i pne- 

lyi ró je k  krew we weselkiob eła- 
bośobób uego przymiotu, ikrofulicsnycb, 
liszaj^b, wyrsutaob skórnych i zepeudu 
krwi. ’ 8895 8—?

81 id główny w Paryżu u p Arthaud 
MotT-u , aptekarza 30, ulica Louis le 
Grand, we Lwowie skład wyłąeeuy w 
apt. p. Krzyżanowskiego obok Brygidek 
w Stanleławowie apt. F. Steehera.

w t b o b h e  
r l l y  n a u k o w e  1 

u  r  i n ó t l w c i B
poleca _ .

J ó z e f in a  S c h a f l in g e r ,
Zak ład  am ies iese i

we Wiedniu, połączony z dobrym i tanim 
pensjonatem dla nwi

tkurm
■jonatem dla guwernantek I t. d.

Teraz Graben 28, [dawniej Rothen- 
lurmetraeee 9}. 8447 3—6

a^w aną. Puszka wraz z prze 
sta 60 et. Woda anaterynowa 
Mżm 40 e t  Proeski aelduekie i

Maść cudowna
, oł w krótkim eaaele najzaetamUew r a n ;  

a na ren m atn a  ■ dobrym akutidgn bywa 
przepisem uży- 

do.net fla-
__--------- --  _____ pudełko 1 sŁ
J M *  ryżowy doekonały pudełko 80 • .  
Woda Mata do myota twarzy wyborne 

>ka 80o. Papierki do kadsema, ka- 
troeiezU doekotałe, wszystko włe- 

■mgo wyrobu. Eerfamy francuskie bar 
uo aobte fleeiewka od 80 o t i wyżej 

wezelme natwesmlne środki toaletowe 
T1 o i krajowe, utrzy 

5 5 ? " I L S 3 3 * * wyeyłi za pobra
ppakozrauie. A p t e k a  p e g  e s a n y m  
e r ł e m  A . B e l l l e  w  r y n k a  w S ta >  
n l z t e w e w le .  8729 • - ?

Tylko
n

Hans Sachs
w e  W ie d n iu ,

I. Liehtensteg Nr. 1.
najelegantsze i  najtań­
sze O BU W IE własne­
go wyrobu w najwifk- 
seym f najobfitszym 

w y b o r z .
W , * I ( |  

a l l K i t r . w i  - . m i k i .

szyi i piersi 
Klementa,

Najpewniejszy pomoc przeciw cierpieniom 
u izelkiego rodzaju, podaje aptekarza 0-

TYROLSKI SYROP PIERSIOWY,
nader ^izyjemnie aromatycznie smakujący, dający się najlepiej rzymm 

ekztrafet z na|akateeznleiszyeh ziół A lp  tyrolskich.
Do p. aptekarza O. K l e m e n t a  w I n a p r u k u !

N b  p o c i H l b u  o « « r « J  z in a y  n a h a w i ł e *  * i^  g w a ł t o w n e g o  k a i t l n ,  b ó ló w  w  p i e r a i a c k  i  
a p d iC B y w e g o  i a n r p : » i e n U  i  n a  w  i  g lo n  t r o n  d o r a d y  a i y w a ł e M  j a  i  m o ja  S o n a  p a ó n k i  wT y -  
r o l a k i  n j r o p  p i e m i o w y 41. J n i  p e  k i l k u  d u i u c k  a ż j c i a  o b o je  p o a b y l i ó m y  n i^  t y o b  o io r p ie ó .  
C ie n n i j  n i#  b a p d z * ,  p a n u  •  n r ć l i w y M  n k o t k n  p a ń s k ie g o  e k a t r o k t a  * * ł ó ł  a l p e j -
• k i e k  d o n u ó ć  i  a  a r  a s  c m  a a j w y i n s e  w y r a s i ć  p o d s i o k e w a n i o .

I n n p r a k ,  w  l U t o p a d s l *  1 8 7 9 . O t t o  P r o g k t l e r ,
j u b i l .  o- k ,  d y r e k t o r  a r e k i  w  q m  p a A s t w o w e g o  1 l i t e r a t .

Cena flaszki oryginaL 1 z łr . 3443 11—26
Główny sklać u fabrykanta apt. O . Klem ent w Inaprnkn.

W e  L W O W I E  w  a p t .  r . y g M a n t a  R u e k e r a ,  w  8 T A N I 8 L A W 0 W 1K  w  a p t ,  A w i r o w i c s a .
U W A G A .  P n y  k o p n i e  b a e s y ó  n a l r i y  d o k ła d n ie  n a  la n i^  f a b r y k a n t a m i  n a  » a r k ^  0 - 

ehronn .̂ Biała y w r ia c d k a  t  nennymścm r> a rp j> n n  t t ę .

D l a  p  a _ .
Pars Iityflstśw skśrk.wjreh o i rnyck yodiactrsek S ri., ysra sstyfl*. skó 

kęwyek .a  p.dw6j.yek pideaiwnck, kotk.wana S ii. BO et. para sityfletow * r^kiw •
obra-

--------------     _ .pae.ru I efc.du tf. wiaaania laaty-kawe I . . ,rki a oś 3 i» 4 ał.
D l a  u a ś e i y n :Para aitpflatśw ifctrkliryet ei.l^cyea, aa padwSIayek pad.lewach 4 ad. 50 ct.. 

para eialaeyck satyfletlw akśrkowyck na padwajoyek podcaawaek, sąllcpaac » al. pars 
cielicy.k aatyflatśw. toray Beuat S ad. BOet., para aa ty fletów Kalhf-Kid, aajlepaae Si.

Weaelkia pa tan ki patyfletOw dla daleel, dateweaąt i ehJtopeOw tudaieil bntOw a Chodewainl pe adualewające tanlek eenaek. Zlecenia a prewineji CA ta 
ią]p »if rjcUt. Caky (ią stapadakate badała wyaianioae. Unatrawana caaaiki wraa 

pa pauai.nlaa da wcięci, siary (ratia i franco.
Skład obuwia .Hans Sachs,M Wien, I. Liehtensteg N r. 1.

( W c h ó d  c d  R c t k c n t b a r M a t r a a a e  i  H c h e n B & r k t . )

k o w y e k  n a  p o d w ó j n y e k  p e d e a e w n e k ,  k o ł k o w a n e  8  a ł .  6 0  c t .  p a r a  o t y f l e t o w  *  r ^ k a  
e l k o w e j  • k a r k i  n a  M M n y e k  p o d o a a w a e k  4  r f .  5 0  e t ,  p a r a  c i e l ą c y c h  K i d ł c d e r - R a b m n  
l e n  o d  5  * ł .  w y i e j .  W f s c l U e  r a t u n k i  c k a w i a  d o M O w f tf O  a k ó r a a n o f o ,  a  M s t c r j i  z  ob  
a a m i  l u b  b e s  t y c k  c d  1 a ł .  d c  x  z ł .  5 0  o t . .  B u c i k i  d a  c p a c c n  i  e k c d n  d c  w i a c a n i a  I o j

L. 5783[V.

JL  w o  w i e
poleca swój

Saloo liofekcji dla dam]
mupatrzony w najnowsze

kostiumy, dolmany, płaszcze, 
paltoty, pokrycia do futra itp.

ł O O O O O O i

Ces. król. uprzyw.&  
galicyjska kolej Karola Ludwika,

2ł.2l#sjaństwowy2zl:.
u  © y w il* e

eele dobroczynne
z głównemi wygranemi 

złr. 60000, złr. 20000, złr. 10000 
w wiatr, rencie złotej. 

Ciągnienie 11. liitopada 1880. 
Pny odbiorze 5 logów jedtn gratis 

PRO IĘST u  
j j u  C lg a H s k l e
O M w naw ygi _ z a 100000 

bet podatku 
po i  m, eo e t  

Gtąpn nic 15. śtempeL

\ W . * t a ^ | u e h 8 f tta  .. ilulatraśb ą
_  JZEBCCB- Bndamet
l y e . .  b. r o L m - a .  , 1 ,

Ś J I U K S I E M Ł

Z dniem 15. listopada 1880 r. wchodzą w życie w gali- 
cyjsko-austijacko-czeskim ruchu wspólnym następujące taryfy:

1. Dodatek IV. do zesz. taryfowego z dnia 15 marca 1878.
2. Taryfa wyjątkowa dla transportów nierogacizny z Galicji 

do Czech.
Taryfa dla nieprzerwanej ekspedycj towarów na sztuki 
się sprzedających, tudzież niektórych towarów w ładun­
kach wagonowych pomiędzy Galicją a stacjami kolei 
Bus«itchradskiej, kolei cesarza Franciszka Józefa i Rako- 
wnicko-ProtywIńskiej kolei państwowej.
Wiedeń, dnia 27- października 1880.

Generalna dyrekcja.

3 .

h n u :
bezpośrednio sprowadzaną, na),, pszej, 
najczystszej jakości aromatycznej, do­
starcza w pooztowych wysyłkach po 
4*/a Wio czystej wagi, ocloną i frauVo 
za zaliczeniem:
Perłowa prima . i  zt, 95 ct. kilo
Ceylon, nailopsz% . j Kł. 7< ct. .
Moka, wybrana 1 „ 1. ,  „
Jawa zielona . 1 „ 60 ,  ,
Ouba, najlepsza 1 B 80 „ „

B .  M A I 1 1
w  f r y J e l c L

Wszystkie inne gatunki na 
z isaie. 765 2—12

!!! Dwa medale zasługi i list pochwalny IILHJ
Znakomite powodzenie i powszechne nznanie, jakie zyskały moje wyroby j 
na w lo z y ,  zniewalają mnie do podania do publicznej wiadomości, że

P I Ł I P T O W
włosom siwym i wypłowiałym po kilkukrotnem nłyoin przywraca piękny 
naturalny kolor. — Pillpton, nie hrboje, lacz Wiko odmładza wtoiy, 
które pod wpływem tego znakomitego środka odzyskują pierwotną barwę. 

Cena flakonu 1 młr. 50 et.
aes** W a l e n i ł n  -M

najsilniejsze wypadanie włozów w przeciągu dwóob tygodni wstrzymuje, ce­
bulki włosowe wzmacnia i do wytwarzania i porostu włosów pobudza. Miej­
sca wyłysiałe nieprzedawnione pod działaniem tego środka pokrywają się 

picknym w łozom. Cały flakon 3 zł. Pół flakonu 1 zł. 60 ct.
Mat* Uniwersalny p ły n  przeciw łupieży.-**

Łupież jest objawem chorobliwego stara ekóiy, a lekceważenie jej łłabotd 
sprowadza wypadanie i siwienie włosów. Uniwersalny płyn jeat tak znako­
mitym środkiem, ie jeden flakon wystaroia na całkowite usunięcie łupieżu 

i kosztuje tylko 1 zł.
K i g r e t l n n .

Po długiem doświadczeniu udało się mi wy: ileżć wyborny środek do na- 
owego farbowania włosów na trwały i piękny kolor czarny lab 
jest on zupełnie nieszkodliwy i w zastosowania bardzo prosty. 

Cena . zł.
“* Nabyć mi łna oprócz w Zakładzie takie w aptekach pp. Dyl- 

skiego w Krakawie ; Steehera w Stirfsławowie; Jamrogiewicza W Tarno­
polu; Zg'rs kifgo i Gerthnera w SUy;u i we wszystkich pierwszorzędnych 

sklepach gLianteryjnych. 8877 1—?

i ą  m w Łtw m im
Ujl magisUr farm acji i chemik sądowy we Lwowie, ul. Kopernika!. 3.

B ig
§ d M 0 0 M 0  0 9 9 0 0  H O M 8 M 6 9 9 9 0 0 0 0 9 9 0 0 0 0
|  Młr» Wryd. Mjenyila

B a l s a m  h n t o z o w y
uł sam sok roślinny, który z brzozy cieknie, jeżeli 

się pień nawierci, znany jeat od najdawniejszej pamięci B  
ialco wyborny środek piękności; jeżoli się ale ten sek 
przyrządzi podług przepisn wyualazoy w drodze chemi 5  
czuej na balsam, wtedy nabiera on istotnie cudownej skn- J  
teczności. Jeśnli się tym balsamem posma jij>* wieczór 5

uem ny;

1
li i

twarz lub inne miejsca skóry, w tedy u r a z  n >tąpn>>fo ^  
duła wydzielają się małe h u k i ae skAr d .óra po- 1  
tern staje ile niieniąco b iałą  1 delikatną

Balsam ten wygładza powstałe na twarzy zmarszczki 
i blizny ospowate i nadaje jej kolorn młodocianipo; skó­

rze nadaje bieli, di iik&tnoś d i 4wioś<>ści, ninwa w najkrótszym czaaie piegi, 
oitndy, znamiona przyrodzone, czerwoność nosa, pryszczyki i inne mecfcy- 
atości naskórne. Gena tąg' i w raz z przepiaem użjoia 1 zł. 60 et. I  przy­
słanie-  pocztą o 10 e l  drożej.

Dc nabybia we L w o w i e  w apt. pod „Srebrnym Orłem* Z J g m .  
R u o i r a przy nL Krakow skiej. 84811 1—7
^ « 4 « 0 0 f 0 0 0 » > M # H 0 M H M » i  H « 0 0 0 «

Najnowazy wynalazek- 36kroć odazozególnione. ^ N ^ g ^ ^ ^ ^ ^ n y .
ta lu z jl, W a le c a k t  n a  p r z e c ią g ,  ro le tfl t.

Ficrwaze ces. 1*.róL wył. nprz. oplatane

Wałeczki do szczelnego zamknięcia okien i drzwi.Cylinanr aa 25 metr. itłi —  ------ - ‘ - ■ - - -
kowanie) I   ......— i
ważliczelflió 1 ____dooif gołych i parowy ochran i ajzce od *a*aartBłecia.

Powyżaze watceati bywaj, nływao. w e. k. karja, jakatei w  Inayek miajaeaak a  najlepaiym akitkiam.
J O H A N N  8 C H U B E R T H .  

we W IE D N IU , OttDbMng , NchuberthfZMe.
Skład: V sdeń, FaToritenatrasse 8 .

3563 Ajentów i odprzet “” -h za dobrą prowizją poszukuje się. 1 -4

•bwinlfś

2 0 . 0 0 0  s z r a k
wysokopiec

w korzystnem położeniu, sm z wol ■
[ki w N łe b le s z e z a n a e h ,  pół

Jodeł budulcowych
nycb, w
nej Tęki _ _  , r „
mili od itaoji kolejowej „Zagórz* do sprze* 
dania po cenie umiarkowanej.

Zarząd dóbr „Niebieszczany* poste r 
stante Sanok. 8916 2_3

f
ha i

Wydiwoy f teiokf ła DofaMWpki i Ł  Gronwe
m m a fawmau

Apteka pod Gwiazdą 
Piotra Mikolascha

wo Lwowie
utrzymuje na składzie w oddaiels 
osobnym 36S1 .2—9

Domowe apteczki
homeopatyczne

dla lodzi i dla bydła w płynia i w « 
ziarnkach tak ryrobn własnego, ja - i  
koteż sprowadzane z Cdthen i Lan- i  
gensaiza; oraz wydaje także p0- 9  

^  jedynoze środki homeopatyczne. g

agj^Srr?"

S .  O B B T B T H
c. k. nadworny maszynista 

W ie d e ń ,  T U . K a i i e r a t a a s i e  71*
poleca dla salonów i eleganckich pomieszkać swoje w różuyeii iók>- 

rach emaliowane i udek' rowane

lei do DapłiiDDlo, reoiowania i imilm
w uajwytworniejsaem wykończeniu po miernych eenaoh, Jak w 1* 

szy swój własny wynalazek,
Do nabyoia ? fabryce i składach:
u p j. Wolf A Co., I. Operngasse 6,, 
n Nicolaus Mundt, I. Brandstfltte 6.

36811. 8-1;

u pp. Richard Mauch, Y. Kolowratring 12. 
u pp. Hess Wolf & Co.
Zlecenia z prowincji załatwiają się najspiesn lei za pobrań, i. 
Bliższe obj nienia podają ilustrowane cenniki.

0 0  >JC DOOOCiJOOOO

K a n to r wymiany
e. k. uprz. gal.

akcyjnego Banku Hipotecznego
kupuje i sprzedaje

w u y itk it i efekta  1 m onety
pod warunkami najprzystępnieis" mik.

ŁISTT h i p o t e c z n e  S
sa 1868 Dz. PP. Xi^YIH. N. 93, 8które według prawą z dnia 1. lipca 

i najw. post. z dnia 17. grudnia 1871, mogą być ożyto do lokowa­
nia kapitałów funduszowych, pupilarnych kauoyj ma&tńskich wojsko­
wych, na kaneje służbowe i wadja—są w tywże kantorze do nabjreia.

Wszystkie polecenia z prowincji wykonują się beuwło- 
oznie po kursie dziennym, bez doliczenia prowizji. 8728 2 -9
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Odpowiedzialny rttfiktor J* Dóbrzańan. Z drakami zGaxety Narodowej* pod torẑ dem A S k tr la -

a-


